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Posiedzenie Rady Państwa

Z okazji 20-lecia 
„Dziennika Bałtyckiego” 
I sekretarz KW PZPR w 
Gdańsku Jan Ptasiński 
wraz z sekretarzem Janem 
Ossowskim, Tadeuszem 
Wrębiakieni, Tadeuszem 
Białkowskim i kierowni­
kiem Wydziału Propa­
gandy KW Józefem Ja­
kubczakiem, a także prze 
wodniczący Prezydium 
WRN Piotr Stolarek od­
wiedzili wczoraj naszą 
Redakcję i zwiedzili wy­
stawę obrazującą rozwój 
naszej gazety oraz jej 
obecne osiągnięcia. Za 
zainteresowanie naszą 
pracą szczerze jesteśmy 
wdzięczni kierownikom 
życia politycznego nasze­
go województwa.-

USA PRZY POMOCY BAGNETÓW CHCĄ UTRZY- 

MAC U WŁADZY KLIKĘ MILITARYSTYCZNĄ

Dziennik „Prawda“
o sytuacji w Dominikanie

MOSKWA (PAP). W dzień 
niku „Prawda” z podpisem 
Obserwator” ukazał się 

artykuł pt. „Żandarm ame­
rykański z wielkim kijem”.

Przy pomocy bagnetów 
swych żołnierzy — pisze m. 
in. „Obserwator” — ame­
rykańskie koła rządzące u-

niu do Dominikany kontyn 
gentu wojsk krajów Ame­
ryki Łacińskiej, służy wy­
łącznie interesom imperia­
listycznych kół USA. Dzię­
ki temu precedensowi ofi­
cjalne koła waszyngtońskie 
będą mogły jawnie ingero­
wać w wewnętrzne sprawyijuanaAic 1YU1ĆI JLZctu-I , "

siłują przeszkodzić narodo-| krajów Ameryki Łacińskiej

W ambasadzie Demo­
kratycznej Republiki Wiet 
namu odbyła się w środę 
konferencja prasowa po­
święcona obecnej sytua­
cji w Wietnamie. Niektó­
re problemy tej sytuacji 
przedstawił dziennikarzom 
ambasador DRW w Pol­
sce -- Tran Chi Hien.

Amb. Tran Chi Hien 
oświadczył m. łn.f że je­
dyną słuszną podstawą 
rozwiązania problemu 
wietnamskiego jest prze 

strzeganie i poszanowa 
nie układów genewskich, 
przyjęcie jako jedynie 
słusznych zasad suwe­
renności, niepodległości, 
jedności J Integralności te­
rytorialnej Wietnamu. Za 
sady te sformułowano po­
nownie w apelu Zgroma­
dzenia Narodowego DRW, 
skierowanym do parla­
mentów różnych krajów 
świata.
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Posiedzenie
stałej Komisji Rolne,
RWPG
SOFIA (PAP). W dniach od 

12 do 15 bm. odbyło się w So­
fii 19 posiedzenie stałej Ko­
misji Rolnej Rady Wzajemnej 
Pomocy Gospodarczej. W ob­
radach uczestniczyły delegacje 
wszystkich państw członkoyy 
skścb rady.

W charakterze obserwatorów 
obecni byli na posiedzeniu 
przedstawiciele ChRL, DRW, 
Jugosławii, KRL-D i Kuby.

Komisja rozpatrzyła i zaapro 
bowała posunięcia dotyczące 
realizacji uchwał 19 sesji 
RWPG i 16 posiedzenia Komi­
tetu Wykonawczego RWPG.

Komisja zatwierdziła plan 
koordynacji badań naukowych 
i technicznych w dziedzinie 
rolnictwa i leśnictwa na lata 
1366—1970 i zaaprobowała pro­
pozycję, dotycząca dalszej po­
prawy koordynacji prac ba­
dawczych.

Na posiedzeniu rozpatrzone 
zostały również niektóre za­
gadnienia związane z dalszą 
intensyfikacją hodowli. Komisja 
rozpatrzyła i zaaprobowała roz 
miary wzajemnych dostaw by­
dła zarodowego i drobiu mię­
dzy krajami członkowskimi 
RWPG do roku 1970.

Komisja rozpatrzyła sprecy­
zowany międzynarodowy sy­
stem produkcji maszyn do kom 
pleksowej mechanizacji rolni­
ctwa i leśnictwa oraz zaleciła 
wykorzystanie go przy rozwią­
zywaniu. zagadnień związanych 
z rozwojem maszyn i urządzeń 
dla rolnictwa i leśnictwa do 
roku 1970.
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wi Dominikany w wyrażę 
niu jego woli i chcą utrzy 
mać u władzy sprzedajną 
klikę militarystyczną.

Przypominając oświadczę 
nie prezydenta Johnsona 
że nie dopuści do utworze 
nią na półkuli zachodniej 
„drugiej Kuby” „Obserwa 
tor” zapytuje: — Kto i kie 
dy dał Stanom Zjednoczo 
nym praivo samowolnego 
decydowania o tym, jaki u 
strój ma panować w takim 
lub innym kraju?

Pentagon postarał się 
to — pisze dalej „Obser 
wator” — by armie niektó 
rych krajów Ameryki Ła 
cińskiej przekształciły się 
w siły wojskowo-policyjne

Artykuł podkreśla, że de 
cyzja rady OPA o wysła-

Prognoza pogody
Przewidywany przebieg po­

gody dla wybrzeża wschodnie­
go w dniu 20 bm.

Zachmurzenie zmienne ż mo 
źliwością przelotnych opadów. 
Temperatura od 4 stopni rano 
do 12 stopni w ciągu cjnia.

T^Utry umiarkowane północ-
po^|ch°dnie.'

W piątek Zjazd]
Pisarzy
Ziem Zachodnich 
i Północnych
OLSZTYN (PAP). W dn 

21 — 23 bm. obradować bę­
dzie w Olsztynie VIII Zjazd 
Pisąrzy Ziem Zachodnich 
Północnych.

W zjeźdzfe weźmie u- 
dział 200 pisarzy z całego 
kraju, a także pisarze ze 
Związku Radzieckiego, Cze 
chosłowacji i NRD.

Organizatorzy zaprosili na 
zjązd członka Biura Poli­
tycznego KC PZPR i se­
kretarza KC Zenona Klisz- 
kę. ,
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Jeszcze jedno dziecko
Oświęcimia
odnalazło rodzinę
SZCZECIN (PAP). Jesz­

cze jedno dziecko Oświęci­
mia — numer obozowy 
14 98 50 —- odnalazło w
tych dniach swą rodzinę. 
Młody wychowanek szcze­
cińskiej politechniki — mgr 
inż. Eugeniusz Gruszczyń­
ski po dwudziestu kilku ła­
tach odnalazł matkę. Jest 
nią b. więźniarka Oświęci­
mia, mieszkanka Mińska 
(ZSRR) Zinaida Murawle- 
wa.
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Prof, dr St. Turski 
rektorem UW

zrzucając odpowiedzialność 
za ^ to na Organizację 
Państw Amerykańskich.
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Minister Z. Ostrowski
gościł w „Zamechu“

Wczoraj w elbląskim „Za 
mechu” gościł minister prze 
mysłu ciężkiego inż. Zyg­
munt Ostrowski. W rozmo­
wach z kierownictwem za­
kładów na temat aktualnej 
problematyki produkcyjnej 
poszczególnych wytwórni 
„Zamechu” i perspektyw w 
tym zakresie, uczestniczyli 
również: sekretarz KW
PZPR Włodzimierz Stażew­
ski, kierownik Wydziału 
Przemysłu KW PZPR Ta­
deusz Musiał, I sekretarz 
KE PZPR Stanisław Grzyw 
na oraz dyrektorzy Zjedno­
czenia Przemysłu Budowy 
Maszyn Ciężkich „Zemak” — 
inż. Tadeusz Porąbaniec i 
inż. Ludwik Bonciun.

(em)

WARSZAWA (PAP). Na 
posiedzeniu dnia 19 bm. Ra­
da Prtóstwa mianowała Zdzi 
sława Wójcika ambasado­
rem nadzwyczajnym i peł­
nomocnym PRL w Kuwej­
cie; funkcję tę będzie on 
pełnić obok stanowiska am­
basadora PRL w Libanie, 
na które został powołany 
w kwietniu br.

Rada Państwa rozpatrzy-

W. Trąmpczyński
przyigł przewodniczącego 
holenderskiej delegacji
gospodarczej
WARSZAWA (PAP). Mi­

nister handlu zagraniczne­
go prof, dr W. Trąmpczyń­
ski przyjął 19 bm. przewód 
niczącego bawiącej w Pol­
sce holenderskiej delegacji 
gospodarczej, dyrektora naj 
większego holenderskiego 
ugrupowania przemysłu ma 
szynowego VMF Stork - 
Werkspoor — inż. M. H. 
Damme, w towarzystwie 
charge d’affaires ambasa­
dy holenderskiej w War­
szawie — G. van Vloten.
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Z u ó w
pirackie nalały
na DRW
LONDYN (PAP). Agencja 

Reutera donosi z Sajgonu, 
że samoloty amerykańskie 
atakowały w środę ponow­
nie cele na obszarze pół­
nocnego Wietnamu. Około 
50 pirackich samolotów star 
tujących z lotniskowców 
zbombardowało i ostrzela­
ło — jak donosi Reuter — 
koszary w Hoan Lao orąz 
radiostację w Chanh Hoa 
w odległości około 64 ki­
lometrów na północ od 17 
równoleżnika.

la sprawozdanie prezesa 
Najwyższej Izby Kontroli 
Konstantego ; Dąbrowskiego 
z działalności NIK w 1964 
roku. Obecny był wicepre­
zes Rady Ministrów Euge­
niusz Szyr. Rada Państwa 
postanowiła przyjąć spra­
wozdanie do wiadomości 
oraz udzieliła Najwyższej 
Izbie Kontroli zaleceń dla 
dalszej jej pracy.

Rada Państwa nadała ty­
tuł naukowy profesora zwy 
czajnego 10 osobom i tytuł 
naukowy profesora nad­
zwyczajnego 25 osobom.

Spośród naukowców gdań 
skich tytuł naukowy profe­
sora nadzwyczajnego otrzy 
mali: — nauk humanistycz­
nych doc. Ludwik Bandu­
ra, rektor Wyższej Szkoły 
Pedagogicznej w Gdańsku;

ttfełtMfk
aTtwetó

Czwartek, 20 maja 1965 r.

KATOWICE (PAP). —
_ _ „ _______  6 czerwca br. 330-tysięczna

nauk technicznych — doc. I rzesza pracowników poi-

6 czerwca—święto
polskich chemików
Centralne uroczystości we Wrocławiu

I iotr Ciechanowicz z Poli­
techniki Gdańskiej, mgr 
inż. Zbigniew Roman Dmo­
chowski z Politechniki Gdań 
skiej, doc. Tadeusz Florian 
Jasiński z WSP w Gdań­
sku, doc. Jan Mieczysław 
Madejski z Politechniki 
Gdańskiej.

skiej chemii i przemysłów 
jej pokrewnych: papierni­
czego, ceramicznego i szklar 
skiego, obchodzić będzie po 
raz drugi swoje święto — 
„Dzień Chemika”.

Jak poinformowano na 
konferencji prasowej w 
Żarz. Gł. Zw. Zaw. Chemi-

Spotkania wyborców wojskowych
z kandydatami na posłów

» PEKIN (PAP). — Jak po 
daje agencja Nowych Chin, 
chińscy przywódcy partyjni i 
rządowi wysłali depesze do 
przewodniczącego KC Wietnam 
skiej Partii Pracujących i pre 
żydenta DRW, Ho chi Minha, 
przekazując mu najserdeczniej 
sze życzenia z okazji 75 rocz­
nicy urodzin.

Perspektywy przemysłu
stoczni rzecznych 
— tematem sesji
Klubu Publicystów Morskich

Wczoraj, 19 maja, w Do­
wództwie Marynarki Wojen 
nej w Gdyni odbyło się 
spotkanie kadry oficerskiej, 
podoficerskiej i pracowni­
ków cywilnych z kandyda­
tami na posłów do Sejmu 
PRL z przewodniczącym Za 
rządu Głównego ZZMiP 
kpt. ż. w. R. Pośpieszyń- 
skim, sekretarzem Naczelne 
go Komitetu ZSL B. Drze­
wieckim i brygadzistą z ZP 
Gdynia P. Gębką.

W wystąpieniu swym kpt. 
ź. w. R. Pośpieszyński sze­
roko omówił aktualny stan 
gospodarki narodowej oraz 
plany gospodarcze na naj 
bliższe lata. Szczególnie wie

Wczoraj W Gdańskiej sto- wacja I dzięki nawiązaniu sto- 
~ sunków handlowych z świato

wą organizacją FAO — Paki 
stan.

WARSZAWA (PAP). — 
19 bm. odbyło się posie­
dzenie senatu Uniwersytetu 
Warszawskiego, na którym 
dokonano wyboru rektora 
i prorektorów UW.

Rektorem UW został po­
nownie prof, dr Stanisław 
Turski, a prorektorami wy 
brano: prof, dr Ludwika
Bazylowa, prof, dr Anto­
niego Polańskiego i prof, 
dr Zygmunta Rybickiego,

czni Rzecznej odbyła się 
sesja Klubów Publicystów 
Morskich, w której uczestni 
czyło ponad 30 dziennika­
rzy prasy krajowej, radia 

telewizji.
Po zwiedzeniu poszczególnych 

wydziałów stoczni oraz budo­
wanych jednostek, dyrektor 
naczelny STANISŁAW SOŁDEK 
udzielił informacji i odpowia­
dał ma pytania dziennikarzy na 
temat bieżących zadań produk­
cyjnych Gdańskiej Stoczni Rze­
cznej oraz założeń planowych 
na lata 1966 — 70. Stocznia w 
Stogach jest bowiem general­
nym dostawcą taboru pasażer­
skiego naszej białej floty, bu­
dując statki zalewowe, przy­
brzeżne i śródlądowe, podejmu­
jąc po raz pierwszy w kraju 
budowę wodolotów, a ponad­
to będąc niemałym eksporte­
rem różnego typu jednostek. 
Odbiorcą statków budowanych 
w Stogach jest Związek Ra­
dziecki, a ostatnio Czechosło

Gzy Martin Bormann
ukrywa się
w Afryce połud.?
LONDYN (PAP). Południo- 

wo-afrykański dziennik „Ons 
Land” pisał niedawno, iż nie 
jest wykluczone, że Martin 
Bormann ukrywa się w Afry­
ce południowej

Pogłoski o przebywaniu w 
Afryce Południowej wielu b. 
dygnitarzy hitlerowskich za­
częły ponownie kursować po 
niedawnej wizycie b. szefa 
straży przybocznej Hitlera — 
płk SS Ottona Skorzennego, 
który został entuzjastycznie 
przyjęty w Kapsztadzie przez 
senatora z ramienia partii na­
rodowej Weiharda — b. przy­
wódcę faszystowskiej organi­
zacji południowo - afrykańskiej

Rozwój J perspektywy 
młodego przemysłu, jakim 
jest przemysł stoczni rzecz­
nych, a także kwestię za 
gospodarowania podstawo­
wych naszych rzecznych ar­
terii komunikacyjnych — 
Wisły i Odry, szeroko przed 
stawił dyrektor Zjednocze­
nia Żeglugi Śródlądowej i 
Stoczni Rzecznych Włady­
sław Magiera. Tonaż, ja­
kim obecnie dysponuje pol­
ska flota śródlądowa wy­
nosi 350 tys. ton. Do koń­
ca przyszłej pięciolatki to­
naż wzrośnie do pół miliona 
ton. Oprócz budowanych do­
tychczas typów taboru, prze 
widywane jest uruchomienie 
i produkcja specjalnej flo-
9 Dokończenie na str. 2

Ben Bella
przybędzie w sobotę
do Paryża?
PARYŻ (PAP), We wto­

rek wieczorem rozeszły się 
ponownie w Paryżu pogło­
ski o możliwości przybycia 
w sobotę z wizytą do Pa­
ryża prezydenta Ben Belli. 
Daje im wyraz środowa 
prasa poranna. Spotkanie z 
gen. de Gaullem — według 
„Aurorę” — miałoby na­
stąpić w poniedziałek w 
jednym z podparyskich 
zamków. W wyniku roz­
mów mogłoby zostać ogło­
szone podpisanie układu na 
temat eksploatacji nafty 
saharyjskiej oraz pomocy 
finansowej Francji dla Al­
gierii.

le uwagi poświęcił mówca 
problemom gospodarki mor­
skiej. Rozwój floty, jak się 
planuje w przyszłej pięcio­
latce, ma być taki. aby po­
łowa polskiej masy towaro­
wej wysyłanej drogą morską 
za granicę była przewożona 
polskimi statkami. W związ­
ku z czym musimy przyspie­
szyć rozwój naszej floty han 
dlowej.. Pow'stala koncepcja 
bezinwestycyjnego wzrostu flo 
ty. Już w tym roku zakupi­
liśmy we Włoszech dwa ma­
sowce po 24 tys. DWT, dwa 
dalsze zakupimy jeszcze przed 
upływem bież. roku. Zaś w 
roku przyszłym zakupimy w 
Danii dalszych 5 statków. Bę 
dą to wszystko zakupy kre­
dytowe oparte na systemie 
samospłat — spłaty kredytów 
będą prowadzone z kwot pły 
nących do kasy armatora z 
tytułu eksploatacji statków. 
Jest to więc inicjatywa — 
swierdził R. Pośpieszyński — 
bardzo cenna, w czasie spot­
kania wyborcy skierowali 
pod adresem kandydatów sze 
reg pytań dotyczących żywot 
nych spraw gospodarki kra­
ju, a szczególnie gospodarki 
morskiej.
Również w drlu wczoraj­

szym z wyborcami wojsko­
wymi i ludnością Helu spot 
kali się kandydaci na po­
słów: wiceadmirał Z. Stu­
dziński i K. Miotk. Obydwa 
spotkania przebiegały w 
serdecznej atmosferze.

(jak)

ków, centralna akademia 
z okazji „Dnia Chemika’* 
odbędzie się w Hali Lu­
dowej we Wrocławiu. Pol­
scy chemicy podsumują 
swój wielki dorobek oraz 
ocenią wkład tego przemy­
słu w rozwój ziem zachod­
nich. Powstało tam kilka­
naście. zbudowanych nie­
mal od podstaw zakładów 
chemicznych, w tym wiel­
kie kombinaty w Kędzie­
rzynie i Blachowni Ślą­
skiej, zakłady „Rokita” W 
Brzegu Dolnym, „Celwisko- 
za” i Zakłady Framaceu- 
tyczne w Jeleniej Górze, 
fabryki chemiczne w Wi- 
zowie, Gorzowie. Szczeci­
nie, Wrocławiu, Zakłady 
Papiernicze w Kostrzyniu, 
Skclwinie i wiele innych. 
Na wielkie centrum pol­
skiej chemii z licznymi za­
kładami, biurami projektów 
i placówkami naukowymi 
wyrosły szczególnie Gliwi­
ce.

Fabryki chemiczne na 
ziemiach zachodnich, za­
trudniają łącznie ponad 100 
tys. pracowników, a więc 
1/3 ogółu zatrudnionych w 
naszej chemii.

Uroczystości „Dnia Che­
mika” w zakładach rozpo­
czynają się już obecnie i 
trwać będą do 20 czerwca 
br.
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Rokowania EWG
'Jugosławia
BRUKSELA (PAP), W Bruk­

seli bawi obecnie delegacja ju­
gosłowiańska z dyrektorem se­
kretariatu generalnego mini­
sterstwa handlu zagraniczne­
go, Peterem TOM1CEM na cze 
le, przeprowadzając rozmowy 
z komisją Europejskiej Wspól­
noty Gospodarczej (EWG) w 
sprawie wzajemnych stosun­
ków handlowych. Rokowania, 
które toczą się na szczeblu 
ekspertów potrwają do czwart­
ku.

• PRAGA (PAP). Premier
rządu czechosłowackiego J. Le 
nart przyjął w środę kubań 
ską delegację partyjno-rządo 
wą z członkiem kierownictwa 
Zjednoczonej Partii Rewolucji 
Socjalistycznej Carlosem R. 
Rodriguezem na czele i odbył 
z gośćmi kubańskimi serdecz 
ną rozmowę.

Znany pisarz radziec­
ki Michał Szołochow koń 
czy 24 maja br. 60 lat. 
Autor „Cichego Donu”, 
„Losu człowieka”, „Zao­
ranego ugoru” jest naj­
popularniejszym prozai­
kiem radzieckim doby 
obecnej.

Na zdjęciu: Michał
Szołochow z żoną Marią 
Pietrowną na brzegu., 
oczywiście Donu.

XVIII Wyścig Pokoju
I Berlin-Praga-Warszawa* ft

Po 11 etapach Polska druga
Przed startem do jedenastego 

etapu nad Bielskiem przeszła 
gwałtowna burza. Gdy zawod­
nicy wyruszyli na trasę do Kra 
lcowa wprawdzie nie padało, 
lecz wisiały ciężkie chmury i 
było bardzo ciemno. Na trasie 
trochę się rozwidniło ale zaczął 
padać deszcz, który towarzyszył 
zawodnikom już do mety.

Historia tego sprinterskiego 
etapu jest bardzo krótka. Wszy­
scy spodziewali się po rannym 
ciężkim etapie, że tym razem 
kolarze pojadą spacerowo. Tym­
czasem okazało się, że pozostał 
im jeszcze duż/ zapas sił. Od 
startu tempo było ogromne i do 
chodziło do 45 km na godzinę.

Na 16 km przed metą znajdo­
wała się trzecia i ostatnia w te­
gorocznym wyścigu górska pre­
mia. W czołówce nie było tym 
razem najlepszego dotąd „góra­
la” wyścigu Polaka Gawliczka. 
Na premii górskiej w Mogila­
nach pierwszym był Ampler 
przed Smolikiem i Melichowem.

Trójka ta wspólnie z Magierą 
zgubiła na ostatnich kilkunastu 
kilometrach przed miętą Dochlja 
kowa i Beneta. Nie daleko sta­
dionu wielką tragedię przeżył 
pechowo jadący w tegorocznym 
wyścigu Czechosłowak Smolik 
Wjechał w szynę tramwajową, 
przewrócił się i dotkliwie po­
tłukł. Do mety zmierzało już 
tylko 3 kolarzy. Najszybszym 
na finiszu okazał się Melichow 
wyprzedzając Amplera i Magie­
rę.

WYNIKI XI ETAPU

1:58,55, 17.-—27. GAZDA 1:58,55,
SKI 1:59,35, 40. GAWL1CZEK — 
1:53,35.

WYNIKI DRUŻYNOWE 
XI ETAPU:

1. ZSRR — 5:55,15, 2. POLSKA 
5:55,57, 3. NRD — 5:55,57, 4. 

Francja — 5:56,03, 5. CSRS — 
5:56,35, 6. Rumunia — 5:56,35,
7. Węgry — 5:56,45, 8. Bułgaria 
— 5:57,25, 9. Belgia — 5:57,54, 10. 
Jugosławia — 5:59,06, u. Finlan 
dia — 6:00,07, 12. Holandia — 
6:00,26, 13. Dania — 6:00,55.

KLASYFIKACJA 
DRUŻYNOWA 

PO 11 ETAPACH:
1) ZSRR 110:30,54, 2) POLSKA 

110:42,47, 3) NRD 110:43,17, 4)
CSRS 110:55,47, 5) Francja
110:58,20, 6) Rumunia 110:59,40, 
7) Belgia 111:06,49, 8) Węgry
111:16,16, 9) Dania 111:32,43, 10) 
Jugosławia 111:42,54, U) Holan­
dia 111:49,27, 12) Bułgaria
112:08,59.

KLASYFIKACJA 
INDYWIDUALNA 

PO 11 ETAPACH:
1) Lebiediew (ZSRR) 36:05,28, 

2) Doleżal (CSRS) 36:07,36, 3) 
Dumitrescu (Rumunia) 36:07,36, 
4) Swerts (Belgia) 36:08,49, 5) 
Peschel (NRD) 36:09,17, 6) KU- 
DRA (Polska) 36:09,22, 7) ZIE­
LIŃSKI (Polska) 36:09,23, 8)
Ampler (NRD) 36:10,16, 9) Rit­
ter (Dania) 36:10,22, 10) SajdhU- 
żin (ZSRR) 36:11,50, 11) Butzke•* aj Ii. 1 Jr U a.t.f uinzivo

BIELSKO-BIAŁA — KRAKOW 36:11,15, 12) MAGIERA
_ oo irn/F. (Polska* i5;* ir i? rr. i? r— 88 KM:

1. Melichow (ZSRR) — 1:57,07 
z bonifikatą, 2. Ampler (NRD) — 
1:57,37 z bonifikatą, 3. MAGIE­
RA (Polska) — 1:58,07, 4. Benet

(Polska) 36:11,50, 15) KEGEL 
36:15,14, 17) GAZDA 36:17,28, 
27) GAVVLICZEK 36:25,06.

Pięknym
*

sukcesem(Franc ja) - DoSiTK-'1 kounql' “akMl“«^"“ i,
“li f“*’ AS,*;'1' ,Ł f‘»F. *tó,c8y„ meta anfaj.
CSRst s 7- K?*ap‘1i ?ow.aJa si<? na terenie naszego

Cnhrfi’ St?ca- (Rumunia), 9. kraju. Drużyna polska awal
£33? ÄS ,p„SKi|smvala "*2 1 “ <»'
33, KEGIĘL. 1:59.16. 38. ziELiN-1 • Dokończenie nä str. ii
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DZIENNIK BAŁTYCKI Nr 118 {64935

DZIAŁALNOŚĆ GDAŃSKICH KÓŁEK ROLNICZYCH

W 1934 ROKU

Plenarne posiedzenie 
Komitetu do spraw Rolnictwa

Wczoraj pod przewodni­
ctwem sekretarza KW PZPR 
Tadeusza Białkowskiego od­
było się w Gdańsku plenar­
ne posiedzenie Komitetu do 
spraw Rolnictwa, poświęco­
ne omówieniu działalności 
kółek ' rolniczych w roku 
1964. W obradach wzięli m. 
in. udział wiceminister rol­
nictwa Stefan Kuhl, prezes 
WK ZSL Józef Noga i wice 
przewodniczący Prezydium 
WRN mgr inż. Karol Smie- 
lak.

Działalność kółek rolni­
czych w ub. roku ze szcze­
gólnym uwzględnieniem 
spraw, związanych z mecha­
nizacją i koncentracją sprzę 
tu w określonych rejonach 
naszego województwa, przed 
stawił zebranym kierownik 
Wydziału Rolnego KW 
PŻPR Henryk Pestka.

Stwierdził on między in­
nymi, że w programie in­
westycyjnym rolnictwa szcze 
golnie ważną pozycję stano 
wi mechanizacja kółek rol­
niczych, która z roku na 
rok przerasta się w coraz 
skuteczniejszy instrument 
postępu i wzrostu produkcji 
rolnej.

— Cała nasza polityka w 
dz; nie mechanizacji — 
powiedział H. Pestka — o- 
piera się na zasadzie kon­
centracji sprzętu w określo­
nych gromadach, tj. w ta­
kich, które gwarantują peł­
ne jego wykorzystanie z ma 
ksymalnym pożytkiem dla

Perspektywy
# Dokończenie ze str. 1

ty dla Wisły Górnej i Za­
lewu Szczecińskiego oraz 
statków specjalistycznych, 
takich jak zbiornikowce pa­
liw i produktów chemicz­
nych. Nowym, nie budowa­
nym dotychczas w stocz­
niach rzecznych asortymen­
tem mają być — zgodnie z 
rozważaną koncepcją — ma­
łe statki morskie do 1500 
DWT, przeznaczone dla ar­
matorów krajowych.

Zakończeniem wczorajszej 
sesji była przejażdżka dzień 
nikarzy wodolotem „Zryw" 
przechodzącym obecnie pró­
by morskie.

(st)

rozwoju produkcji. W chwi­
li obecnej mamy ich 42, ale 
nie zawsze trafia tam gros
s. p zętu mechanicznego. Dość 
powiedzieć, że w ub. roku 
praktycznie ok. 55 proc. ze­
stawów traktorowych skie­
rowano do rejonów nie obję
t. , jh koncentracją. Wyjątek 
stanowi pow. tczewski, gdzie 
90 proc. traktorów i maszyn 
zakupionych dla kółek rol­
niczych, otrzymały gromady, 
objęte planem koncentracji.

H. Pestka wiele uwagi po­
świecił także ilościowemu 
rozwojowi kółek rolniczych. 
W końcu ub. roku mieliśmy 
już 842 kółka, które obejmo 
wały swoim zasięgiem 93 
proc. wsi sołeckich. Można 
więc uważać, że organizacja 
sieci kółek rolniczych jest w 
zasadzie zakończona.- Mają 
one ponad 28 tys. członków, 
jednak liczby tej nie można 
jeszcze uznać za wystarcza­
jącą. W wielu powiatach po 
kaźna ilość rolników nie na 
leży nadal do kółek, przy 
czym dotyczy to także człon 
ków partii i ZSL.

Ogólnie można jednak 
stwierdzić, że dorobek kó­
łek rolniczych, zwłaszcza w 
zakresie mechanizacji, jest 
poważny. Świadczy o tym 
chociażby fakt, że posiada­
ją już one ponad 1.300 ciąg­
ników, a łączna wartość ca­
łego sprzętu przekracza 208 
min złotych. Ponieważ kół­
ka rolnicze nabierają w co­
raz większym stopńiu cech 
przedsiębiorstw rolnych, słu 
szne wydaje się kierowanie 
do nich kadr specjalistów. 
Opierając gospodarkę kółek 
na zasadach obowiązujących 
w przedsiębiorstwach stwo­
rzy się odpowiednie warun 
ki dla właściwej organiza­
cji pracy.

W trakcie obrad wicepre­
zes Woj. Związku Kółek 'Roi 
niczych mgr Rodziewicz, o- 
mówił przebieg zebrań spra 
wozdawczych w kółkach roi 
niczych, informując zebra­
nych o Wysuniętych na nich 
postulatach, dotyczących us­
prawnień różnych dziedzin 
prac. Ponadto zebrani wy- 
słuchaali informacji na te­
mat pomocy, udzielonej 
gospodarstwom ekonomicz­
nie zaniedbanym przez ra­
dy narodowe.

(rb)

Rozmawiamy z Józefem Nogą, prezesem WK ZSL i kandydatem na posła

Zżyłem się z Wybrzeżem...
K IEDY zadzwoniłem w 
** południe do Woj. Ko­

mitetu ZSL w Gdańsku, 
aby umówić się na rozmo­
wę z prezesem Józefem 
Nogą, usłyszałem w słu­
chawce odpowiedź:

— Prezes prowadzi w tej

chwili naradę z naszym ak 
tywem, a za pół godziny 
wyjeżdża w teren na spot­
kanie z wyborcami. Może 
wobec tego jutro z samego 
rana.

Tak więc nazajutrz zna­
lazłem się w gabinecie pre­
zesa WK ZSL Józefa No­
gi, kandydata na posła do 
Sejmu w okręgu wybor­
czym nr 19.

— Widzicie — powiedział 
mój rozmówca — teraz w 
okresie kampanii wybor­
czej roboty jest niemało.
Spotkania w miastach i na 
wsi, rozmowy z wyborca­
mi, no i załatwianie bieżą­
cych spraw — wszystko to 
sprawia, że nieraz dzień 
wydaje się za krótki. Dziś 
również wyjeżdżam -— mam 
spotkanie z wyborcami w 
Elblągu...

— Pan prezes kandyduje 
do Sejmu nie po raz pierw­
szy...

— Zgadza się. Obowiązki 
poselskie pełniłem już 
przez dwie kadencje, teraz

kandyduję więc po raz 
trzeci.

— Jeździ pan często na 
spotkania z wyborcami, z 
mieszkańcami wsi. Jakie 
sprawy przeważają w trak­
cie tych wszystkich roz­
mów?

— Jeśli chodzi o wieś, to 
najciekawsze były spotka­
nia w Bobo wie w pow. sta­
rogardzkim, w Mikołajkach 
w pow. sztumskim i Neb- 
rowie w pow. kwidzyń­
skim. Toczyły się tam praw 
dziwę gospodarskie dyskus­
je na temat możliwości dal 
szego rozwoju produkcji 
rolnej. Rolnicy mówili o 
tym jak sobie wyobrażają 
upowszechnienie oświaty 
rolniczej, realizację progra­
mu agrominimum, czy ak­
tywizację gospodarczą swo 
jej wioski. Co mnie naj­
bardziej ucieszyło podczas 
tych spotkań? A to, że w 
zasadzie nie słyszało się już 
głosów w rodzaju „dajcie 
nam to czy tamto”. Chło­
pi liczą w większym stop­
niu na własne siły, sami 
zastanawiają się, jak wy­
korzystać lokalne rezerwy 
i podnieść produkcję rolną. 
Pomyślnym np. objawem 
jest, że w Nebrowie przy­
kłada się ogromną wagę do 
zwiększenia bazy paszowej. 
Założono już tutaj ponad 
30 lucerników, a wiadomo, 
że jest to roślina bardzo 
wydajna.

Oczywiście, podczas tych 
spotkań chłopi nie ukrywa­
li również trudności i kło­
potów, występujących w 
niektórych dziedzinach. Ot, 
chociażby sprawa materia­
łów budowlanych. Podkreś­
lano, że sam cement nie 
rozwiązuje jeszcze sprawy, 
dlatego chętnie widziano 
by możliwości zaopatrzenia 
się w prefabrykaty budow­
lane, które przyczyniły się 
znacznie do usprawnienia 
i przyspieszenia budownic­
twa.

Wiele uwagi poświęcono 
usługom na wsi, rozwijają­
cym się niedostatecznie. 
Słusznie mówiono o kcniecz 
ności szkolenia młodzieży 
wiejskiej w takich zawo­
dach, jak ślusarski, murar­
ski itp.

— Jakie zadania, pańskim 
zdaniem, wysuwają się na 
czoło io rolnictwie?

— Sprawą najpilniejszą i 
i zarazem najważniejszą bę 
dzie realizacja zadań w za­
kresie wzrostu produkcji 
rolnej. Aby się z tego w 
pełni wywiązać, trzeba jed­
nak stale doskonalić for­
my szkolenia rolniczego i 
uczynić wszystko, by obję­
ło ono jak najszersze rze­
sze rolników.

Ważnym zagadnieniem 
jest też sprawa bazy pa­
szowej, którą musimy w 
nadchodzącej pięciolatce roz 
wiązać. Mamy duże perspek 
tywy rozwoju hodowli, ale 
warunkuje je nasz ujemny 
bilans paszowy. Poza tym 
widzę inne zadania, jak np. 
podejmowanie dalszych wy­
siłków w kierunku zaopat­
rzenia rolnictwa w wodę. 
Wiadomo, że w wielu po­
wiatach, zwłaszcza na Żu­
ławach jest z tym spory 
kłopot. Np. walka z roba- 
czycą u bydła nie da i nie 
może dać należytych efek­
tów, jeśli musiano korzys­
tać z cuchnącej wody w 
rowach.

Jestem też gorącym zwo­
lennikiem rozwinięcia tran­
sportu rzecznego na Żuła­
wach, który mógłby odegrać 
poważną rolę gospodarczą. 
Natomiast jeśli chodzi o in­
ne sprawy, to widzę m. in. 
konieczność szerszego u- 
powszechnienia uprawy wa 
rzyw w naszym wojewódz­
twie, zwłaszcza zaś na za­
pleczu trójmiasta.

— Pan prezes, o ile mi 
wiadomo, jest długoletnim 
działaczem ruchu ludowe­
go...

— Nazbierało się już 
tych lat... Z ruchem ludo­
wym związałem się 33 la­
ta temu i od tego czasu, aż 
po dzień dzisiejszy jestem 
mu wierny. Z Wybrzeżem 
natomiast moje związki da 
tują się od siedmiu lat, kie 
dy objąłem tutaj funkcję 
sekretarza WK ZSL. Od 
sześciu zaś lat pełnię obo­
wiązki prezesa.

Muszę powiedzieć, że zży 
łem się z Wybrzeżem i jego 
sprawami — dlatego, jeśli 
zostanę wybrany posłem, 
postaram się jak najlepiej 
reprezentować nasze społe­
czeństwo na forum sejmo­
wym.
Rozmawiał R. BOLDUAN

XV1I1 Wyścig Pókojg.
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sę II etapu wystartowała ja­
ko wicelider drużynowy. Po­
lacy solidnie zapracowali na 
ten sukces. Na tym etapie za­
atakowali frontalnie i udało 
im się wywalczyć znaczną 
przewagę nad Czechosłowacja. 
W czołowej grupie przyjecha­
ło na metę X etapu w Biel­
sku-Białej aż 5 polskich kola­
rzy. Najlepszym z nich był 
Gazda, który zajął 2 miejsce za 
liderem wyścigu, Lebiediewem.

Polscy kolarze, zgodnie z za-1 
powiedzią, byli najaktywniej­
szymi na tym etapie. Atako­
wali od startu do mety. Etap 
dziesiąty, rozegrany na trudnej 
tatrzańskiej trasie, byl bardzo 
ciężką próbą dla kolarzy. W 
dodatku około 100 km zawod­
nicy przejechali w tumanach 
kurzu, po naprawianej szosie 
posypanej piaskiem. Przez ca­
ły czas wiał silny, a chwila­
mi, porywisty boczny wiatr, 
który byl wprawdzie sprzyja­
jącym dla 23-osobowej grupy 
uciekinierów, ale wymagał od 
nich zwiększonego wysiłku.

WYNIKI 1N1IK W1UU ALJNIS 
X ETAPU

TATRZAŃSKA ŁOMNICA — 
BIELSKO-BIAŁA 

DŁUGOŚCI 178 KM
1. Lebiediew (ZSRR) 4:41,07 

(z bonifikatą), 2. GAZDA (Pol­
ska) 4:41,37 (z bonifikatą), 3. 
Desvages (Francja), 4. ZIELIN­
SKI (Polska), 5. Dolezal

Dobre wyniki
gdańskich szybowników

Prowadząca bardzo ożywioną 
działalność sekcja szybownicza 
Aeroklubu Gdańskiego ma do 
zanotowania na swym koncie 
szereg dobrych wyników u- 
zyskanych w ostatnich dniach, 
przede wszystkim w lotach do- 
celowo-powrotnych.

M. in. przeloty takie odbyły 
się na trasie Gdańsk-Włocła- 
wek i z powrotem. Marek 
Kochanowski na „Foce” prze­
leciał 350 km. lądując w Suli­
kowach pod Tczewem, a Ol­
gierd Olszewski również na 
„Foce” przeleciał 300 km, lą­
dując w drodze powrotnej w 
Grudziądzu. Na trasie Gdańsk- 
Inowrocław i z powrotem Mi­
chał Wiland z pasażerką Da­
nutą Urbańską przelecieli na 
„Bocianie” 240 km. Dobry 
rezultat uzyskał też w podob­
nym przelocie Leszek Dubowik 
na „Musze Standard”, a Zbig 
niew Luranc z pasażerem Wil­
helmem Głową na „Bocianie” 
lecąc na trasie Gdańsk-Gru- 
dziądz i z powrotem wylądo­
wali na przedmieściach Gdań­
ska. W sumie w tych dniach 
gdańscy szybownicy w lotach 
docelowo-powrotnych przele­
cieli ok. 1.400 km.

Sukcesy te to zarówno za­
sługa samych szybowników, 
jak instruktora Aeroklubu 
Gdańskiego Stanisława Micha- 
luka i szefa wyszkolenia Mie­
czysława Dąbkowskiego.

(st)

(CSRS), 6. Sajdhużin (ZSRR), 
7. Butzke (NRD), 8. Hoffmana 
(NRD), 9. Ritter (Dania), 10. 
MAGIERA (Polska), 11. Doch« 
liakow (ZSRR), 12. KEGEL 
17. KUDRA — wszyscy w cza­
sie 4:42,07.

WYNIKI DRUŻYNOWE 
X ETAPU:

1) POLSKA 14:06,21, 2) ZSRR 
14:06,21, 3) NRD 14:06,21, 4) Ru­
munia 14:09,06, 5) Węgry
14:10,14, 6) Francja 14:11,45, 7)
Jugosławia 14:16,01, 8) CSRS
14:20,14, 9) Belgia 14:20,37, 10)
Dania 14:26,16.

KLASYFIKACJA 
DRUŻYNOWA 

PO 10 ETAPACH:
1) ZSRR 104:35,39, 2) POLSKA 

104:46,50, 3) NRD 104:47,20, ł)
CSRS 104:59,12, 5) Francja
105:02,17, 6) Rumunia 105:03,05, 
7) Belgia 105:08,35, 8) Węgry — 
105:19,31, 9) Dania 105:31,48, 10)
Jugosławia 105:43,48.

KLASYFIKACJA 
INDYWIDUALNA 

PO 10 ETAPACH:

1) Lebiediew (ZSRR) 34:06,33, 
2) Dumitrescu (Rumunia) — 
34:08,06, 3) Doleżal (CSRS) —
34:08,41, 4) Ritter (Dania) —
34:09,22, 5) ZIELIŃSKI (Polska) 
34:09,48. 6) Swerts (Belgia) —
34:10,04, 7) Peschel (NRD) —
34:10,09, 8) KUDRA (Polska) — 
34:10,27, 12) MAGIERA 34:13,43,
14) KEGEL 34:15,58, 17) GAZDA 
34:18,33.

Zwycięstwo polskich
koszykarzy

Nowy, piękny sukces odnie­
śli nasi koszykarze. W kolej­
nym meczu o puchar pięciu 
narodów. Reprezentacja Polski 
pokonała w Lubljanie drużynę 
Jugosławii 95:92. Wynik usta­
lony został dopiero po dogryW 
ce. W normalnym czasie byl 
remis 80:80, a do przerwy pro­
wadzili Jugosłowianie 37:33. 
Dzięki temu zwycięstwu ze­
spół Polski wysunął się na 
pierwsze miejsce w tabeli roz­
grywek o puchar pięciu naro* 
dów.

• PARYŻ (PAP), socjali­
styczny kandydat na prezyden­
ta Gaston Defferre (mer mia­
sta Marsylii, wypowiedzią* 
się we wtorek przeciwko in­
terwencji amerykańskiej w 
Dominikanie oraz — z pewny­
mi zastrzeżeniami — w Wiet­
namie.

Mówca odrzucił koncepcje 
prezydenta de Gaulle’a w spra 
wie neutralizacji Wietnamu 
jako „nierealistyczne”.

@■@90
NIERUCHOMOŚCI

lRCELĘ ogrodzoną 2500 
kw. z drzewkami o- 

icowymi Reda-Ciechoci- 
sprzedam. Wiadomość: 

lynia-Chylonia, Czerw, 
isynierów 261-12 od 
dz. 18. S-1049

PARCELĘ pod budowę 
sprzedam. Wiadomość: Sta 
rogard Gd. W. Polskiego 
28-6. PG-757
DOMEK jednorodzinny, ga 
raż 5 pokoi własność hi­
poteczna wyłączony sprze 
dam. Gd.-Brzeźno, ul. Or­
la 1. G-2262

Dnia 19 maja 1965 r. zmarł nagle mój najuko­
chańszy mąż, ojciec, brat i syn

*• t p.

dr med.Tadeusz Starośdak
Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 22 ma­

ja o godz. 8 w kaplicy przy Akad. Medycznej. 
Wyprowadzenie zwtok nastąpi dnia 22 maja o 
godz. 12 z kaplicy cmentarza Centralnego we 
Wrzeszczu o czym powiadamia

żona, syn i rodzina

Dnia 17 maja 1965 r. zmarł nagle
BOHDAN BŁASZKIEWICZ 

długoletni pracownik Wojewódzkiego Przedsię­
biorstwa Transportu i Sprzętu Budowlanego 

w Gdańsku.
W Zmarłym tracimy sumiennego i obowiązko­

wego pracownika oraz nieodżałowanego kolegę.
dyrekcja, POP, Rada Zakładowa, Rada 
Robotnicza i współpracownicy 

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 maja 1965 r. o 
godz. 16 na cmentarzu Centralnym. 2629-K

I

HURTOWNIA WÓD MINERALNYCH
w Gdańsku tl

zawiadamia, że 
Z POWODU REMONTU,
MAGAZYN W GDAŃSKU

OD DNIA 20 MAJA BR.
BĘDZIE NIECZYNNY AZ DO ODWOŁANIA. 
Przyjmowanie opakowań i wydawanie wody 

w tym okresie, odbywać się będzie w magazynie 
gdyńskim przy ul. Czerwonych Kosynierów 97.

256 6 -K

DOM murowany 6 poko- 
1owy z chlewem, pół ha 
ziemi przy zabudowaniu 
sprzedam. Pelplin pow. 
Tczew. Wiadomość: tel.
565. P-748
DOMEK Jednorodzinny 4 
pokoje, kuchnia, ogród 
sprzedam. Po sprzedaży 
wolne. Rumia, ul. Akac­
jowa 17. S-1051
DZIAŁKI ogrodniczo-bu- 
dowlane po 3000 m kw. 
sprzedam. Wiadomość: Re- 
da-Ciechocino, ul. Długa 
4, Miotke. S-1052

W dniu 18 maja 1965 r. zmarła

Celina Wefclnert
długoletni bibliotekarz Biblioteki Gdańskiej 

Polskiej Akademii Nauk 
W Zmarłej tracimy wzorowego pracownika i 

oddanego przyjaciela.
Pogrzeb odbędzie się w dniu 20 maja 1965 r. o 

godz. 15 na cmentarzu Centralnym na Srebrzy- 
sku, o czym poruszeni do głębi z wielkim żalem 
zawiadamiają

dyrekcja, Rada Zakładowa i pracownicy 
Biblioteki Gdańskiej Polskiej Akad. Nauk

2633-K

Inżynierowi
Tadeuszowi Wejchertowi 
z powodu śmierci Jego 

ŻONY 
Cecylii

wyrazy głębokiego współ 
czucia składają:

Dyrekcja, Rada Za­
kładowa oraz naj­
bliżsi współpracow­
nicy i koledzy z 
Centralnego Biura 
Konstrukcji Okręto­
wych nr 1 w Gdań­
sku

K-2634

DOM jednorodzinny, o- 
gród Gdynia, Kapitańska 
21 z powodu wyjazdu 
sprzedam. Wiadomość: 
kiosk „Ruchu” Dworzec 
Główny Gdynia — hall.

SPRZEDAŻ
AKORDEON „Weltmei­
ster” sprzedam. Sopot, 
Czerwonej Armii 86-4.
„JUNAKA” sprzedam. Gdy 
nia, Abrahama 1-3 m. 12 
po godz. 15. S-1078

W dniu 17. V. 1965 r. 
zasnęła w Bogu moja 
najdroższa żona

ś. t P.
Melania SZOTYŃSKA 

lat 42

Pogrzeb odbędzie się 
20. V. 1965 r. w Sopocie 
o godz. 16.

Pogrążony w ciężkim 
smutku

MĄŻ
G-2799

Dnia 19 maja 1965 r. zmarł nagle

Dr med. Tadeusz Starościak
adiunkt II Kliniki Chirurgicznej AMG

Pogrzeb odbędzie się w dniu 22. 5. 1965 r. o 
godz. 12 na cmentarzu Centralnym Srebrzysko.

O czym z głębokim żalem zawiadamiają
kierownik i pracownicy II Kliniki 
Chirurgicznej AMG 2815-G

i. t p.

Władysław MALIŃSKI 
b. referendarz Staro­
stwa, powstaniec wiel­
kopolski, odznaczony Sre 
brnym Krzyżem Zasługi 
i Wielkopolskim Krzy­

żem Powstańczym 
1918 —1919

zmarł w dniu 17 maja 
1965 roku w Kartuzach 

Pogrzeb odbędzie się 
21 maja 1965 roku o go­
dzinie 10 w Kartuzach. 
O czym zawiadamia z 
głębokim żalem

RODZINA 
6-3788___________

W dniu 17 maja 1965 
roku zmarł nagle, prze­
żywszy lat 32

i. t p.
Bohdan BŁASZKIEWICZ

Pogrzeb odbędzie się 
na cmentarzu Central­
nym we Wrzeszczu w 
dniu 20. V. br. o godzi 
nie 16, o czym zawiada 
miają

żona z córeczką 
i rodzina

6-1308 1

Srebro złom
kupuje

ARS CHRISTIANA”
GDAŃSK
sklep
ul. Szeroka 26 
godz. 0—17.

K-1324

PIEC C. O. strebel nr 2 B 
stan dobry, motor WSK 
oraz płyty izolacyjne 
sprzedam. Wiadomość: te­
lefon 31-69-93 Sobocha, 
Gdańsk, Podwale Staro- 
miejskie 92.__________G-2548
„WARTBURG DE LUX” 
oraz BMW 340 sprzedam. 
Gdynia, Świętojańska 51 
garaż godz. 16. G-2763
„TRABANT 600” i lodów­
kę 50 1 sprzedam. Gdy­
nia, Śląska 74-41 po godz. 
16.____________________ S-1073
RATLERKA półrocznego 
sprzedam. Gdynia, Zgoda 
10-5.___________ S-1075
PIECE kafolwe, bufet ku 
chenny, wózek sportowy, 
szafę sprzedam. Oliwa, 
Majkowskiego 4-4. G-2260
SZAFĘ trzydrzwiową i ko 
zetkę w dobrym stanie 
sprzedam. Wrzeszcz, Sień 
kiewicza 9-2. G12198

PRZYJMĘ dochodzącą.
Dobre warunki. Sobocha, 
Gdańsk, Podwale Staro­
miejskie 92. G-2549

MATRYMONIALNE
PANIĄ kulturalną do 28 
lat poznam w celu matry 
monialnym. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Gdynia pod 
„SM-1054”.

♦ sA Polskie Biuro Podróży
ę ’ W p 
I ORBllr ffORBIS€€

ZGUBY
KAMIŃSKA Małgorzata, 
Sopot, zgubiła legitymac­
ję szkolną Szkoły Podsta 
wowej nr 6. P-752
ZGINĘŁA legitymacja 
Studium Stenotypii i Ję­
zyków Obcych w Warsza­
wie Krystyna Słowiańska, 
Sopot, Skłodowskiej 9.

ROŻNE

WYKŁADAMY trutkę
przez cały rok na tere­
nie Pracowniczych Ogród 
ków Działkowych w Gdy- 
ni-Obłużu — Zarząd.

LOKALE

ZAMIENIĘ 2,5 pokoju sta 
re budownictwo pełny 
komfort centrum Gdyni 
na 1,5 pokoju tylko cen­
trum. Oferly Biuro Ogło­
szeń Gdynia pod „S-1076”.

ZAPRASZA AMATORÓW WYPOCZYNKU 
NAD MORZEM CZARNYM 

do RUMUNII
• EFORIA — CARMEN SILVA

— 25 dniowa wycieczka leczniczo-wypoczyn- 
kowa pociągiem kl. I wag. sypialny. Wyjazd 
w m-cach VI, VII, VIII, IX. Koszt od 7.070 zł 
do 7.730 złotych,

do BUŁGARII
• DRUŻBA

— 23 dniowa wycieczka samolotem. Wyjazd w 
m-cach VII, VIII, IX br. Koszt wycieczki od 
5.960 zł do 8.580 złotych.

• ZŁOTE PIASKI
— 17 dniowa wycieczka wypoczynkowa pocią­
giem. Wyjazd w m-cach VI, VII, VIII. Koszt 
wycieczki 2.990 zł do 4.040 złotych.

• SŁONECZNY BRZEG
— 15 dniowa wycieczka samolotem. Wyjazd w 
m-cach VI, VII, VIII, IX. Koszt wycieczki od 
4.580 zł do 6.000 złotych.

• DRUŻBA
— 17 dniowa wycieczka pociągiem. Wyjazd w 
m-cach VI, VII, VIII. ■ Koszt wycieczki od 
4.180 zł do 5.120 złotych.
Informacje i sprzedaż miejsc w oddziale 

PBP „Orbis” — Gdańsk, pl. Gorkiego 1 
oraz w oddziałach i ekspozyturach na te­
renie całego kraju. 2564-K

PRACA

POMOC domowa najchęt­
niej ze wsi potrzebna 
ZgroszenLa telefon 21-38-39

W dniu 17. V. 1965 r. 
zasnęła w Bogu moja 
najdroższa żona, matka 
i babcia

ś. t P.
MARIA PAWEL

przeżywszy lat 60 
Wyprowadzenie dro­

gich nam zwłok z kap­
licy cmentarza Witomi- 
no, do kościoła na Wi­
tom inie dnia 20. V. 1965 
r. o godz. 14.30. Po mszy 
św. odprowadzenie zwłok 
na cmentarz Witomino, 
o czym zawiadamiają w 
Głębokim smutku pogrą­
żeni

mąż, synowie, sy­
nowa, wnuki i ro­
dzina

SAMOTNY spokojny, pra­
cujący poszukuje pokoju 
najchętniej Gdańsk-Doluy 
płatne miesięcznie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Gdańsk 
pod „G-2256”.
SPRZEDAM mieszkanie 
własne blok szeregowy 
Wrzeszcz. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Gdańsk pod
..G-2259”.
ZAMIENIĘ komfortowy 
pokój z kuchnią centrum 
Gdyni na domek przezna 
czony do sprzedaży. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń Gdy- 
nia pod ..S-1067”.
ZAMIENIĘ dwupokojowe 
mieszkanie, ładne na dw:. 
samodzielne mieszkania. 
Gdynia, Zgoda 10-5 godz 
19. S-1074

ZAMIENIĘ 3 pokoje i 
kuchnia, pierwsze piętro, 
komfort Gdynia śródmieś 
cie na pokój, kuchnia z 
wygodami i oddzielnie po 
kój z kuchnią lub garso­
nierę tylko w Gdyni 
śródmieściu. Oferty pocz­
ta Gdynia 1 skrytka pocz 
towa 391. S-1048

ZAMIENIĘ półtora poko­
ju z kuchnią na dwa po­
koje lub kupię jeden po­
kój z kuchnią wyłączone. 
Biuro Ogłoszeń Gdynia 
pod y-1050”.
ZAMIENIĘ dwu pOKÓje, 
kuchnia wspólne wygody 
na podobne samodzielne 
w Gdyni. Telefon 21-34-78.

MIESZKANIE we Wrzesz 
czu 2 pokoje, kuchnia, la 
zienka, telefon zamienię 
na podobne w Gdyni. Wia 
dom ość i tel. 41-37-08.

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Spółdzielnia Pracy. Rybołówstwa Morskiego „Jedność 
Rybacka” w Gdyni, ul. Śledziowa 4, sprzeda 4 nowe 
lodzie ratunkowe typ ŁR-lo (10-osobowa) — budowa 
— Stocznia Ustka. Dane techniczne: długość L — 
4,03 m, szerokość B — 1,73 m, wysokość H — 0-72 m, 
ciężar 1.465 kg, napęd — wiosłowo-żaglowy. Kon­
strukcja zestawu trzonowego — dębowa, zbiorniki 
powietrzne z blachy mosiężnej. Łódź posiada wypo­
sażenia nawigacyjno-bosmańskie zgodne z przepisa­
mi PRS. Bliższych informacji udzieli st. ekonomista 
inwestycji — tel. 21-51-64._______ 1233-0
Poznańskie Przeds. Rob Inż. o B Mm-4 - Sopot, 
20 Października 931 (Kamienny Potok) — zatrudni 
natychmiast technika normowania, ekonomistę ze 
znajomością maszynopisania, spawaczy, murarzy, ro* 
botników niewykwalifikowanych. 2308-H
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Każdego poniedziałku o 10-tej | Luty od przyjaciół1

W Szczecinie zakończył się 11 Ogólnopolski Fe­
stiwal Poezji K. 1. Gałczyńskiego w wykonaniu mło­
dzieży szkolnej i akademickiej.

Na zdjęciu: Joanna Dobrzańska z Wrocławia, 
laureatka II nagrody dla młodzieży szkolnej.

KAŻDEGO PONIEDZI ALKU — REGULARNIE, 
JAK W ZEGARKU — O GODZINIE 10 W SALI 
NR 5 GMACHU PRZY UL. OKOPOWEJ ZBIERA 
SIĘ PREZYDIUM WRN.

NIE zawsze jest ono w 
komplecie. Na przy­

kład ostatniego poniedział­
ku brak było dwóch zastęp 
ców przewodniczącego: Ber 
nard Szczęsny towarzyszył 
przebywającemu na Wyb­
rzeżu ministrowi oświaty 
Wacławowi Tułodzieckiemu, 
zaś Karol Smielak został 
wezwany do Warszawy na 
ważną naradę. Ze stałych 
członków Prezydium (bo są 
jeszcze członkowie docho­
dzący) za długim stołem ob 
rad zasiedli: przewodniczą­
cy Prezydium WRN Piotr 
Stolarek, zastępca przewód 
niczącego Henryk Śliwow- 
ski i sekretarz Kazimierz 
Okoniewski.

Wszyscy trzej kandydują 
do Wojewódzkiej Rady Na­
rodowej. Wszyscy' są u nas 
dobrze znani z długoletniej 
swej działalności w radach 
narodowych i w aparacie 

| partyjnym.

Na linii Świnoujście - Ystad
Polska Żegluga Morska wydzierżawiła szwedzki 

prom „Visborg”, który wznowić ma komunikację na 
linii Świnoujście — Ystad, przerwaną jesienią ub. 
roku. Na ten temat rozmawiamy z dyrektorem PŻM, 
R. Kargerem.

— Przede wszystkim przy­
pomnijmy jakie były powo- 
iv przerwania komunikacji 
promowej na linii Świnouj­
ście — Y stad?

— Wycofanie z naszej Ii- 
iii promu „Jens Kofoed” — 
odpowiada dyr. Karger — 
nastąpiło w wyniku bankru 
:twa duńskiej spółki arma­
torskiej, która posiadała tyl 
ko ten jeden statek. Trzeba 
wyraźnie powiedzieć, że ban 
kructwo to nie miało nic 
wspólnego z eksploatacją 
promu ha linii Świnoujście 
— Ystad, którą zresztą 
„Jens Kofoed” obsługiwał 
dodatkowo, kursował bo­
wiem głównie między Kopen 
hagą a Rönne na Bornhol- 
mie. Prom został sprzedany 
innemu armatorowi duńskie 
mu i pod inną już nazwą 
jest eksploatowany na jed­
nej z jego linii regular- 
nvch.

— Przebywał pan ostat 
nio w Sżwecji wraz z przed 
stawicielem GKKFiT w spra 
wie komunikacji promowej. 
Czy prowadzone tam rozmo 
wy dotyczyły tylko dzit.- 
żawy promu „Visborg”?

— Nie tylko. Braliśmy w 
rachubę różne możliwości 
między innymi dzierżawę 
promu „Visby”. Niestety, 
prom ten najbardziej odpo­
wiedni dla obsługi naszej li­
nii. byłby osiągalny dopiero 
we wrześniu, a więc już po 
sezonie turystycznym. Dlate 
go zdecydowaliśmy się na 
„Visborg”, należący do tego 
samego armatora. Jest to sta 
tek znacznie starszy i nie 
jest w pełni promem. Przy­
stosowany jest również do 
obsługi samochodów, ale tyl 
ko osobowych.

— A więc przewozy towa­
rowe samochodami ciężaro­
wymi przy obsłudze linii 
przez „Visborg” odpadają?

— Niestety, całkowicie. A 
przecież przewozy towarowe 
mają istotne znaczenie dla 
rentowności linii, jak i dla 
rozwoju polskiego eksportu 
do Skandynawii. Zwłaszcza 
takich towarów, które wy­
magają bezp -»średniego i 
szybkiego transportu od pro 
ducenta do konsumenta jak 
np. jagody czy warzywa. Ta­
ka sytuacja jest jednak tyl­
ko chwilowa — nasza linia 
promowa musi być nie tyl­
ko pasaże -ką, ale i towa­
rową.

— Przystań promowa w 
Świnoujściu przystosoioana 
była specjalnie do promu 
czołowego typu „Jens Ko-

będzie chyba ponownej adap 
tacji przystani?

— Niestety, tak. Choć a- 
daptacja nie będzie zbyt kło 
potliwa, ani kosztowną...

Ale to przecież adapta 
cja zaledwie na kilka mie­
sięcy: niezbyt odpowiedni
dla naszej linii „Visborg” zo 
stał wydzierżawiony przez 
PŻM tylko na okres od 1 
czerwca do 30 sierpnia br. 
A potem co? Dzierżawa in­
nego promu i nowe kompli­
kacje?

Ażeby tych wszystkich 
komplikacji kosztów uniknąć 
jest tylko jedno wyjście: na 
linii Świnoujście — Ystad 
eksploatować prom własny, 
oczywiście prom w pełni od 
powiadający potrzebom i cha 
rakterowi tej linii. Dotych­
czasowe nasze doświadcze­
nia wyraźnie wskazują na 
to, że ani turystvki, ani pro 
mowych przewozów towaro 
wych nie można rozwijać na 
linii Świnoujście — Ystad 
planowo i na większą ska­
lę bez własnego promu —- 
żadne dzierżawy nie rozwią 
żą tego problemu całkowi­
cie i w sensie perspektywicz 
nym. Na razie mogę tylko 
jeszcze dodać, że są widoki 
na pomyślne załatwienie 
tych spraw, tym bardziej, że 
już od połowy maja wcho­
dzą w życie nowe ułatwie­
nia dla turystów skandy­
nawskich, które na pewno 
znacznie zwiększą ruch na 
linii Ystad — Świnoujście 
w porównaniu z niemałym 
iuż ruchem w ubiegłym se­
zonie.

— Wracając do „Visbor- 
ga” — ilu może zabrać pa­

sażerów i samochodów i jak 
będzie kursował?

— „Visborg” ma 400 miejsc 
sypialnych w kabinach je­
dno- do czteroosobowych o- 
raz w pomieszczeniach zbio­
rowych „klasy turystycznej”. 
Ma oczywiście jadalnię i sa­
lę z bufetem. Tu warto do­
dać, że o prowadzenie dzia­
łalności gastronomicznej, któ 
ra zgodnie z kontraktem, bę 
dzie w naszym ręku, ubiega 
ją się hotelarze szwedzcy, 
oczywiście na warunkach 
dzierżawy restauracji, bufę 
tu i kawiarni od PŻM.

— Poza pasażerami „Vis­
borg” może zabrać jednora­
zowo 25—30 samochodów oso 
bowych. Kursować będzie 
poczynając od 1 czerwca br 
codziennie, wypływając : 
Ystad o godz. 0,30. Do Świ­
noujścia przybywać będzie 
o godz. 9 i po dwóch godzi­
nach postoju tj. o godz. 11 
znów wypływać będzie do 
Ystad. Jest to więc znaczny 
postęp w porównaniu z ro­
kiem ubiegłym, kiedy „Jens 
Kofoed” kursował między 
Świnoujściem a Ystad tyl­
ko dwa razy w tygodniu.

Jan LEGUT

Najdłuższy staż pra,cy w 
radach narodowych ma prze 
wodniczący Piotr Stolarek. 
Był przecież prezydentem 
miasta Gdańska, zanim stał 
się przewodniczącym Pre­
zydium, był w Gdyni. Po­
wołany na stanowisko wi­
ceministra do Warszawy 
wrócił do nas jako prze­
wodniczący Prezydium
WRN.

KAZIMIERZ OKONIEW­
SKI pracuje w radach od 
1950 r. Do 1954 był prze­
wodniczącym Prezydium 
PRN w Lęborku, następnie 
kierownikiem wydziału
Prez. WRN i zastępcą prze 
wodniczącego. Od r. 1953 
pełni funkcję sekretarza 
Prezydium WRN.

Najkrótszy staż pracy w 
radach narodowych ma 
HENRYK SLIWOWSKI. 
Nie znaczy to jednak, że z 
tą pracą nie jest obznajo 
miony od dawna. Jako kie­
rownik wydziału ekono 
micznego KW PZPR w 
Gdańsku miał z radami sta 
łą styczność.

PORZĄDEK dnia ostat­
niego posiedzenia Pre­

zydium był podobno niety­
powy. Może dlatego, że nie 
był zbyt obszerny i został 
do godz. 13 wyczerpany. A 
„tv^owe” posiedzenie trwa 
do 16, a nawet 17. Odzna­
czał się natomiast dużą róż 
norodnością. Obok tak aktu­
alnego zagadnienia, jak o- 
mówienie przygotowań do 
wyborów i rzeczy tak sto­
sunkowo drobnych jak uch 
walenie kilkunastu tysięcy 
złotych dla jednego z wy­
działów na uporządkowanie 
akt archiwalnych, zawierał 
punkt o zasadnicznym zna­
czeniu. Był to projekt uch­
wały o modernizacji wiej­
skiej sieci osadniczej na 
Żuławach. Chodziło tu o 
to, aby inwestycje lokalizo­
wać w wybranych punk­
tach, w których by były 
skoncentrowane usługi dla 
ludności, jak szkoła, przed­
szkole, łaźnia, woda (szcze­
gólnie ważna na Żuła­
wach!), oświetlenie, sklep 
itp. I aby ludność z każde­
go domostwa miała do te­
go punktu nie dalej, niż 
2-3 kilometry.

Nie poszedłem na posiedze­
nie Prezydium, aby refero-

Redakcja „Dziennika Bałtyckiego” w Gdańsku
Z okazji 2C rocznicy powstania „Dziennika Bałty- 

i cKiego”, Prezydium Wojewódzkiego Komitetu Zje no- 
X czonego Stronnictwa Ludowego w Gdańsku przesyła 
j Zespołowi Redakcyjnemu serdeczne pozdrowienia.
X „Dziennik Bałtycki”, jako pierwsze pismo powsta- 
J łe na Wybrzeżu Gdańskim, w okresie 20 lat odegrał 
1 dużą rolę w kształtowaniu socjalistycznej świadomości 
X społeczeństwa naszego województwa, wnosząc jedno- 
X cześnie niemały wkład w pomnażaniu dorobku spo-
♦ leczno-gospodarczego i kulturalnego Ziemi Gdańskiej.
t W dniu Waszego jubileuszu zyczymy całemu Ze-
♦ spotowi Redakcyjnemu dalszych sukcesora w popu- 
X laryzacji polityki ludowego państwa, jak największe- 
X no wpływu na krzewienie idei socjalizmu wsrod sze-
♦ rokich rzesz czytelników, wiele radości z dobrze speł- 
X nionego obouńązku wobec społeczeństwa pracującego 
X miast i wsi oraz wszelkiej pomyślności w życiu os
X bistym.
X Za Prezydium

prezes WK ZSLi sekretarz WK ZSL
J. PAWLIK J. NOGA

wać szczegółowo punkt po 
punkcie. Chodziło mi raczej I $
o zapoznanie się z atmosfe- ♦ ^ „v, .— -— .> , ,
rą obrad i ze stosunkiem ♦ „ Prezvdium Wojewódzkiego Komitetu Zjedno-
członków Prezydium do po- ♦ T „Amnpno w Gdańsku przesyła
szczególnych zagadnień.
pUNKT pierwszy —
“ przygotowania do wy­

borów. Co, gdzie, kiedy i 
kto ma zrobić? Jak prze­
biegło sprawdzanie list wy­
borczych i ile było rekla­
macji? I tu zaczęli w tę 
sprawę ingerować człon­
kowie Prezydium. Od razu 
wyłowili parę liczb. Na li­
stach znalazło się 2.800 o- 
sób, które w Gdańsku nie 
zamieszkują; natomiast u- 
jawniono aż 22.000 osób za­
meldowanych czasowo. W 
pierwszym wypadku wyła 
nią się kwestia lokalowa, w 
drugim pytanie, czy nie jest 
to obchodzenie zarządzeń 
meldunkowych. Przewodni­
czący Stolarek zwrócił przy 
tym uwagę na fakt, że te 
osoby nie zostały uwzględ­
nione w przydziałach żyw­
ności dla miast, że nie li­
czono się z nimi przy pla­
nowaniu szkolnictwa,, cz;j 
służby zdrowia. Wniosek — 
należy te liczby zanalizo­
wać i wyciągnąć wnioski.

Najdłużej zajmowano się 
sprawą Żuław. Wszystkie 
wydziały kolejno wyraziły 
zgodę na takie sformułowa 
nie, jakie w projekcie uch­
wały się znalazły, a jednak 
członkowie Prezydium — 
przewodniczący, zastępca i 

vsekretarz — mieli szereg 
wątpliwości. Po wyjaśnie­
niach kierowników wydzia 
łów wprowadzono do uch­
wały dodatkowy punkt, pre 
cyzujący niektóre szczegó­
ły.

Projekt uchwały o prze­
znaczeniu 950.000 zł na wy­
kup pewnego obiektu nie 
został zatwierdzony. Był

X Redaktor Naczelny „Dziennika Bałtyckiego”
X tow. Wacław Hyra GDANSK
♦ Z okazji XX-lecia działalności pierwszego na Wy- 
X brzeżu codziennego pisma „Dziennika Bałtyckiego 
J przekazujemy całemu zespołowi redakcyjnemu i wszy- 
X stkim pracownikom serdeczne życzenia dalszych suk- 
{ cesów w pracy.
! Członkowie Stronnictwa Demokratycznego wysoko
♦ oceniają ogromny wkład Waszego zespołu w kształ- 
X towaniu świadomości społeczno-politycznej mieszkan- 
X ców naszego województwa co wpływa dodatnio na
♦ cementowanie wysiłków społecznych, by region nasz
♦ był coraz lepiej zagospodarowany i coraz piękmej- 
X szy.
| Za Prezydium Wojewódzkiego Komitetu
X Stronnictwa Demokratycznego w Gdańsku
| ANDRZEJ BENESZ — sekretarz WK SD

♦ Z okazji przypadającej dzisiaj 20 rocznicy „Dzien- 
| nika Bałtyckiego” egzekutywa Komitetu Powiatowego 
X PZPR w Wejherowie przesyła wszystkim pracowm- 
\ kom Redakcji gorące i serdeczne pozdrowienia.

został zatwieretzonv rwf X z uznaniem pragniemy podkreślić wielką rolę ze- 
rVraeowaSy. R6wnilż | svolu reä^?o_J^n^a BaUy^ » =-

brak było wszystkich da 
nych, które pozwoliłyby 
złożyć podpis pod projek­
tem uchwały o przeznacze­
niu drobnych zresztą sum 
na uporządkowanie archi­
wum kuratorium. Te spra­
wy wrócą na następne po­
siedzenie Prezydium. ... *-v.

SIEDZIAŁEM na posie­
dzeniu bite trzy godzi 

ny i obserwowałem, jak 
wnikliwie, z jaką troską o 
rzetelność i precyzję sfor­
mułowań, rozpatrywano

Od prawej: Piotr Stolarek, Kazimierz Okoniewski 
i Henryk Sliwowski. Fot. Wł. Nieżywiński

Dwanaście zrzeszonych kobiet
Dwanaście zmęczonych paryżanek spotyka się w nie­

wielkiej sali przy Avenue Wagram. Są to gospodynie 
domowe z warstw średnio-zamożnych, żony robotników, 
urzędników, drobnych handlowców. Łączy je uczucie
znużenia oraz znudzenia codzienną domową harówką, 
która nie ma początku ani końca. Ich obecność tu­
taj świadczy jednak, że się nie „poddały losowi”,
że pragną zmiany. Dlatego uczestniczą w tzw- seansie* 
udoskonalenia funkcji gospodarstwa domowego, zorganizo­
wanym przez związek służby domowej, stowarzyszenie spo­
łeczno - obywatelskie kobiet francuskich i organizację „No­
we Zycie”.

X dar czym społecznym i kulturalnym rozwoju naszego 
♦ powiatu i województwa w dniu Waszego jubileuszu 
X życzymy Wam dalszych osiągnięć w trudnej i odpo- 
X wiedzialncj pracy dziennikarskiej.
X EGZEKUTYWA KP PZPR W. WEJHEROWIE

Redakcja „Dziennika Bałtyckiego”
Naczelny Redaktor tow. Hyra w Gdańsku

Z okazji 20-lecia Waszego pisma pragnę w imieniu 
. Komitetu Powiatowego Polskiej Zjednoczonej Partu 
X Robotniczej złożyć na Wasze ręce, a za Waszym po- 
X średnictwem wszystkim pracownikom Redakcji ser-
* deczne gratulacje i wyrazy uznania z tytułu dotych-
* czasowych wysiłków nad rzetelnym injormowaniem
* społeczeństwa za pośrednictwem Waszego poczytne- 
X go pisma.
X Gazeta Wasza cieszy się zasłużonym uznaniem
X mieszkańców ziemi malborskiej i aktywu społeczno-
* ________ _ — _ a nninrlnm.nsr.i OTCL2

sprawy. I z jak, »»jo»*- \ 

cią zagadnień.
Tak wyglądają nasi kan­

dydaci przy pracy. erg

.. .. . . X mieszkańców ziemi malborskiej i aktywu spoiec4.no-Bia Slaskä-3Sf<llt : gospodarczego za jej pełne i treściwe wiadomości oraz
1 f krytyczną ocenę ujemnych zjawisk. Krytyka podawa­

na w artykułach „Dziennika Bałtyckiego” pozwoliła 
naszej instancji partyjnej oraz wielu instytucjom te­
renu malborskiego na u sunięcie wielu zaniedbań
i niedociągnięć w ich pracy co spotkało się z pozy­
tywną oceną społeczeństwa.

Jeszcze raz tow. redaktorze składam Wam osobi­
ście oraz wszystkim pracownikom Redakcji serdeczne 
życzenia dalszych owocnych wysiłków w tej zaszczyt­
nej pracy oraz dużo pomyślności w życiu osobistym.

I sekretarz KP PZPR K. NOW AKOWSKI

UCZESTNICZKI „seansu” 
nie dostają gotowych 

recept, jak lepiej żyć, ani 
porad z zakresu gospodar­
stwa. Same mówią o swych 
kłopotach, zastanawiają się 
i wzajemnie radzą nad roz 
wiązaniem problemów do­
mowych pieleszy.

Pierwszy seans uświada­
mia kobietom znaczenie, ja­
kie w pracy domowej ma 
zastanowienie. Pozwala na 
podjęcie rozsądnych decy­
zji, ą przede wszystkim — 
oszczędza czas, który moż­
na użyć na sprawy nie 
związane z gospodarstwem. 

Każda z uczestniczek rysu­
je kolejno na tablicy plan 
swojej kuchni, po czym mó--atr // awpje.) AUIUU1, JIV

eod” »Visborg” wymagali wi jakie czynności musi wy­

konać chcąc ugotować pro­
ste danie, np. kartofle puró. 
Okazuje się, że pani Ger­
maine od lat traci przy tym 
więcej czasu i wysiłku, niż 
to jest niezbędne. „Stawiam 
na kuchni garnek z wodą — 
mówi — i schodzę do piwni­
cy po kartofle...”. W tym 
momencie przerywa jej pani 
Monique: — „Czy nie mogła­
by pani mieć w kuchni za­
pasu kartofli na kilka dni?” 
— ' Pani Germaine namyśla 
się: — „Chyba bym mogła, 
ale nigdy się nad tym 
nie zastanawiałam... spróbu­
ję...”. — Seans trwa.

Przy następnym spotkaniu 
mówi się o prasowaniu. Każ­
da z pań domu obliczyła ile 
czasu zużywa na wypraso 
wanie pięciu męskich koszul. 
Różnice między sprawnością 
poszczególnych uczestniczek 
są znaczne, ale jedno powta­
rza się u każdej: uprasowa­

nie pierwszej koszuli trwa 
trzy razy dłużej niż ostat­
niej. Wspólnie dochodzą do 
wniosku, że nie opłaci się 
prasować jednorazowo małej 
ilości sztuk bielizny, trzeba 
czekać aż się uzbiera więk­
sza partia.

Kolejny seans wypełnia dy­
skusja nad rozmieszczeniem 
naczyń kuchennych i stoło­
wych. Dlaczego np. cała por­
celana stoi w kredensie w 
pokoju stołowym jeśli wia­
domo, że rodzina jada posił­
ki w kuchni? Dlaczego naj­
częściej używane garnki nie 
znajdują się w najbliższym 
zasięgu ręki kobiety gotują­
cej? I tak dalej.

TU pięć minut, tam dzie- 
■ sięć minut — dyskutant 

ki ani się spostrzegły, jak 
„urwały” z zajęć domowych 
po' kilka godzin tygodnio­
wo. — To dopiero początek 
— powiedziała pani Lu- 
cienne — teraz, gdy wiemy 
o co chodzi...

Czy nasze komisje ko­
biece przy radach zakła­
dowych, koła Ligi Kobiet 
itp. nie powinny skorzi !uć 
z pomysłu francuskich or- 
gąnizacji społecznych?

I. F.

dla Elbiąga-węglel
wodnymi drogami 
śródlądowymi

W drodze z Gdańska na 
Śląsk znajduje się barkowy 
zestaw pchany, który dla 
jednego z tamtejszych za­
kładów przemysłowych wie 
zie ponad 700 ton importo­
wanego asfaltu. To niewąt­
pliwa nowość — przewóz 
towarów importowanych z 
Gdańska na tak długiej tra 
sie, jednak znacznie waż­
niejsze, że pchacz powróci 
na Wybrzeże z dwoma bar 
kami wypełnionymi wę­
glem.

Przykład ten dowodzi, że y 
istnieją realne możliwości ? z dużą satysfakcją pragnę dodać, iż w swej pra-
towarowej komunikacji wod- | cy popularny i zasłużony „Dziennik” dużo uwagi po-
ośrodkami.^ W°ma ° csymi|| święcą problemom wychowania młodzieży i działal- 

w przyszłości, po pełnej $ ności organizacji młodzieżowych. 
rozbudowie gdańskiej Fabry- X. , , , ...
ki Kwasu siarkowego, bar- ♦ Życzymy Wam dalszych, owocnych wyników
kami przewożone będą na ♦ w Waszej pracy redakcyjnej, dalszej sympatii wielu
Śląsk nawozy fosforowe, a j tysięcy czytelników, dużo zadowolenia i pomyślności 
tPorwy™hZ°w KędzSfynie Ana- ! wszystkim pracownikom i współpracownikom „Dzien- 
wozy azotowe dla naszych ♦ nika”,
JaTsic dowiadujemy, pla \ «"«wodnica^, ZW Z MS - HENRYK TKACZYK 

ny budowy własnego portu * 
rzecznego przez zakłady kę- 
dzierzyńskie zostały zaak­
ceptowane i prace przy tej 
poważnej inwestycji wkrót­
ce zostaną rozpoczęte.

X Towarzysz Wacław Hyra Redaktor Naczelny 
1 „Dziennika Bałtyckiego” w Gdańsku
X Z okazji 20-lecia „Dziennika Bałtyckiego” w imie- 
X niu Prezydium Zarządu Wojewódzkiego Związku 
♦ Młodzieży Socjalistycznej w Gdańsku przesyłam ser 
X deczne pozdrowienia i życzenia dla kierownictwa 
X i wszystkich pracowników Redakcji.

Dwumelruwy sum
o wadze 53 kg

Dawno już na Węgrzech nie 
notowano takiego rekordu, ja­
ki uzyskał ostatnio członek 
spółdzielni rybackiej w Szege­
dzie — Andras Torok. Złowił 
on mianowicie w Cisie suma 
długości dwóch metrów. Ryba 
ważyła ponad 53 kilogramy. 
Odstawiono ją do jednej z po­
bliskich czard, gdzie figuro­
wała w „menu” nie dłużej — 
niż trzy godziny. Ja’: widać, 
turyści na Węgrzech mają do­
bre apetyty, 1 — ■

Redakcja „Dziennika Bałtyckiego”
na ręce redaktora naczelnego Wacława Hyry

♦ Składam naprawdę bardzo serdeczne życzenia ju- 
X l Jatom. Pewne drobne, chyba kłopoty jakie — być
♦ może — sprawiliśmy Wam w minionym dwudziesto-
♦ leciu nie miały istotnego wpływu na ciekawy, inte-
♦ resujący i pełen zaangażowania sposób redagowania
♦ Waszej gazety.
I Życzę abyście w dalszym ciągu w sposób ostry 
| i bezkompromisowy piętnowali zło, jak również — 
| jak dotąd — popularyzowali morze (w szerokim tego 
X słowa znaczeniu).

I
W imieniu własnym i reszty zespołu Wojewódz­
kiego Urzędu Kontroli Prasy, Publikacji i Widowisk

| TADEUSZ WARCHOŁ
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Koncert symfoniczny
Filharmonii Bałtyckiej
Piątkowy koncert symfo­

niczny Filharmonii Bałtyc­
kiej gościnnie poprowadzi, 
znany już publiczności Wy­
brzeża dyrygent Filharmo­
nii Krakowskiej, Krzysztof 
MISSONA. Pod jego batu­
tą orkiestra wykona uwer­
turę do op. ,,Oberon” K. M.

Webera ora,z Symfonię 
g-moll W. A. Mozarta.

Po występach serii świet­
nych pianistów (Kędra, Hal 
mos, Lima, Schumacher) w 
koncercie wystąoi skrzypek, 
może mniej w świecie mu­
zycznym znany niż. R. To­
tenberg (koncertował w lu­
tym br.), ale mający za so­
bą wiele wspaniałych osią­
gnięć artystycznych. Będzie 
nim STEFAN RUHA (Ru­
munia). W ieso wykonaniu 
usłyszymy koncert skrzyp-

Gdańscy inżynierowie
i technicy komunikacji 
wybrali swe nowe władze
Oddział gdański Stowarzysze­

nia Inżynierów i Techników 
Komunikacji należy do najle­
piej pracujących organizacji 
technicznych naszego terenu. W 
ostatnim walnym zgromadzeniu 
wzięło udział 130 przedstawi 
cieli reprezentujących 856 człon­
ków tego stowarzyszenia 
Gdańsku, zrzeszonych w 30 ko­
łach zakładowych, 6 sekcjach 
i 4 komisjach. Na walnym zgro 
madzeniu reprezentowane były 
sekcje kolejowa, budownictwa 
kolejowego, drogowa i komuni­
kacji miejskiej, samochodowa i 
lotnicza.

Dorobek tej orgapizacji 
jest poważny. Między inny­
mi dzięki inicjatywie SITK 
rozpisano konkurs otwarty 
na rozwiązanie projektowe 
węzła komunikacji drogowej 
w gdańskim śródmieściu, 
zorganizowano szereg poważ 
nych konferencji technicz­
no - ekonomicznych związa 
nych z pracą kolei i samo­
chodów w naszym rejonie, 
elektryfikacją magistrali ko 
lejowej - Śląsk - porty, w 
przygotowaniu zaś są dwie 
dalsze konferencje związane 
z komunikacją miejską oraz 
drogami lokalnymi na Żuła­
wach.

W czasie dyskusji na wal 
nym zgromadzeniu członko­
wie SITK wystąpili z sze­
regiem nowych inicjatyw i 
postulatów, między innymi 
przyspieszeniem budowy mo 
stu na Wiśle pod Kieżmar­
kiem, dokonaniem przelicze­
nia techniczno - ekonomicz­
nego związanego z ewentual 
nym dalszym istnieniem lot­
niska we Wrzeszczu, rozbu­
dową wydziału budownictwa 
lądowego ze specjalizacją 
drogową na Politechnice 
Gdańskiej, zorganizowaniem 
w Gdańsku technikum kole­
jowego itd.

Cbecny na walnym Zgromadzę 
nłu przedstawiciel zarządu głów 
nego SITK wręczył dyplomy 
wyróżnienia przodującym akty­
wistom stowarzyszenia, między 
innymi inżynierom Weyke, Kar- 
czeskieniu, Stachurskiemu, Szkft 
powi, Skokowskiemu, Koteckie- 
mu, prof. Rasiowi i innym.

Do nowych władz Stow. Tech 
ników i Inżynierów Komunika­
cji w Gdańsku wybrani zostali 
inż. Stanisław Malinowski, zast. 
dyrektora DOKP w Gdańsku ja 
bo przewodniczący oraz prof. 
Tadeusz Kaś, inż. Tadeusz Mu- 
zioł, prof. inż. Zygmunt Szkóp, 
inż. A. Wilk, inż. A. Skokow- 
ski i inni. (a)

—•—

Kontu skradziono
portfel?
Pokrzywdzony, któremu oko­

ło 9. IV. skradziono portfel 
skórkowy koloru brązowego z 
pewną kwotą pieniędzy — pro 
szony jest o zgłoszenie się w 
KM MO, Sopot (pokój 36)

cowy e-moll F. Mendel
ssohna.

Stefan RUHA urodził się w 
r. 1931, ukończył klasę skrzy­
piec z wynikiem celującym w 
Konserwatorium w Cluj.

W r. 1958 uzyskał III nagro­
dę na Międzynarodowym Kon­
kursie im. Czajkowskiego w 
Moskwie zyskując duże uzna­
nie jury, a w szczególności 
Dawida Ojstracha. We wrześ­
niu J958 r. zdobył również I na 
grodę na Międzynarodowym 
Festiwalu George Knescu w 
Bukareszcie, a w 1959 r. — II 
nagrodę na Konkursie Jacques 
Thibaud w Paryżu.

Występuje stale z koncerta­
mi za granicą: w Paryżu, Bel 
gradzie, Berlinie, Warszawie 
Moskwie. Pradze. Budapeszcie, 
w Japonii i in. W r. 1963 od­
był tournee artystyczne po 
ZSRR i Francji uwieńczone du 
żym powodzeniem, zyskując 
doskonałe recenzje krytyków.

Koncert zostanie powtó­
rzony w sobotę 22 bm. Po­
czątek koncertów o godzi­
nie 19.30.

Spotkanie
powstańców śląskich
W ubiegłą niedzielę, w Woj 

skowym Klubie uarnizono- 
nowym, pod przewodnictwem 
dra Leona Wasilewskiego wi­
ceprezesa zarządu wojewódz­
kiego ZBoWiD 7. okazji 44-let- 
niej rocznicy powstań śląskich 
spotkało się 40 b. powstańców 
śląskich zamieszkujących na 
terenie naszego województwa.

Na spotkanie przybyła dele­
gacja młodzieży harcerskiej. 
Brak było niestety zaproszonej 
młodzieży zrzeszonej w ZMS i 
w ZMW oraz młodzieży z u- 
czelni pedagogicznych. Zebrani 
w bardzo miłym nastroju vvy- 

, słuchali referatu okolicznościo­
wego obrazującego znaczenie 
powstań śląskich dla odzyska­
nia ziem zachodnich, granicy 
na Odrze i Nysie Łużyckiej o- 
raz w walce o pokój i socja­
lizm, wygłoszony przez mgr 
Józefa Gendaszyka, uczestnika 
powstań śląskich. W swych wy 
powiedziach potępili oni rewi- 
zjonizm zachodnioniemiecki i 
dali wyraz swej dalszej pracy 
dla dobra Polski Ludowej.

mftllliMMHiW
Nie V. żyć bez pracy społecznej

nn lata pracy zawodowej to szmat cza;u, często nie- 
dZ bezpiecznego nawet dla ludzi, kochających swój za­
wód. Z biegiem lat niepost rzeżenie niknie entuzjazm, 
chęć poszukiwania nowych form, ulepszania własnej pra­
cy. Zastępuje je rutyna i przeświadczenie, że już osiąg­
nęło się wszystko.

W wypadku naszego rożni ówcy mgr PIOTRA CIES- 
LAWSKIEGO słowo — zruty nienie — nie wchodzi w ra­
chubę. — Wciąż mi się zda je, że mam 20 lat — mówi 
mgr Cieślawski — że dopia ro rozpocząłem pracę w szkol 
nictwie. To pewno dlatego, że stale przebywam z mło­
dzieżą, co dzień na nowo przeżywam wraz z moimi 
uczniami ich radości i sm utki.,.

Dzieci — szkoła, sprawy 
dzieci — sprawy szkoły — 
to cel życia i prawdziwe 
hobby mgr Cieślawskiego 
kierownika Szkoły Podsta­
wowej nr 27 w Gdyni, kan 
dydata na radnego do 
MRN. Dobry nauczyciel, 
społecznik — tak lapidar­
nie określić można postać 
naszego rozmówcy, człowie­
ka obdarzonego pełnym 
zaufaniem gdynian o czym 
świadczy fakt, że pełnił 
funkcję radnego przez okres 
3 ubiegłych kadencji rady 
narodowej.

— Jako radny w latach 
1961—65 przewodniczył Pan ko 
misji oświaty. Jak ocenia Pan 
działalność komisji i współ­
pracę z Prezydium MRN?

— Moim skromnym zda­
niem zrobiliśmy dużo, choć 
jeszcze sporo spraw pozo­
stało do załatwienia i wiele 
problemów będzie musiała 
rozwiązywać przyszła korni 
sja oświaty. Współpraca z Pre 
zydium? Jak najlepsza, zaw 
sze wiedzieliśmy, że nasze 
wnioski, uwagi będą bardzo 
wnikliwie i szybko rozpa­
trzone. Taki przyjazny kli­
mat jest wspaniałym bodź­
cem do rozwijania aktywT- 
ności.

— Czy uczestniczył Pan Już 
w Jakichś spotkaniach z 
becnymi wyborcami?

— Dwa razy, w spotka­
niu z mieszkańcami mego 
okręgu wyborczego i w

spotkaniu środowiskowym 
z nauczycielami.

— Jakie sprawy poruszano, 
czego wyborcy oczekują od 
swoich kandydatów?

— Proszę pamiętać, że 
kandyduję z okręgu śród­
mieścia, gdzie nie ma ca- 
kich problemów jakie mają 
peryferie miasta. Lecz i tu 
nie brak bolączek, które 
trzeba szybko usunąć. Na 
spotkaniu poruszono na 
przykład sprawę nieskoor­
dynowanej pracy handlu, 
skarżono się, że nie wszyst­
kie domy są jednakowo o- 
grzewane, że jeszcze mało 
placów zabaw dla dzieci. 
Na spotkaniu z nauczycie­
lami dyskusja toczyła się 
wokół najistotniejszych dla 
naszego środowiska próbie 
mów: budowy dalszych

GDANSK Teatr Wielki, „We­
sterplatte”, g. 16 i 19.30. SO­
POT, Kameralny, „Cale ży­
cie”, g. 19. GDYNIA, Muzycz­
ny. „Wesoła wdówka”, godz. 
19.15.

GDANSK, „Leningrad” —
„Włoszki i miłość”, wł., od 
16 1., g. 10, 12.30; „Dziennik
panny służącej’, francuski — 
od 16 lat — godzina 16, 18, 20. 
„Kameralne”, „Trzy życzenia” 
czes., od 12 1., g. 14; „Nagie 
ostrze” — ang., od 16 lat — 
godz. 16, 18, 20. „Piast”, „Ma­
ły światek Sammy Lee”, ang. 
od 16 1., godz, 15.30, 17.45. 20. 
„Przyjaźń”. „Panienka z okien 
ka”. poi., od 12 1., g. 17, 20. 
„Drukarz”, nieczynne. „Pano­
rama”. „Mord w Tokio”, jap., 
od 16 1., godz. 15.45, 18, 29.15. 
„Motława”, „Wódz czerwono- 
skórych”. radź., od 12 1., g. 
15.45; „Serca trzech dziewcząt” 
Jug., od 16 1„ godz. 18, 20.15. 
„Wrzos”, „Pechowiec na pre­
rii”, USA, od 12 1., g. ,16, 18, 20. 
„Gedania”, „Rozwód po wło­
sku”. wł„ od 18 1„ g. 15.45. 18, 
20,15. „Włókniarz”, „Ona bro- 
pi ojczyzny”, radź., od 14 1., 

19. „Żak”, „Reszta jest 
milczeniem”, NRF, od 16 lat, 
g. 16, 18, 20. „Zorza”, „Krzyk 
strachu” ang., od 16 lat — 
godz. 17, 19. „Kosmos”, „Od
Apeninów do Andów”, wioski, 
Od 12 1.. R. 15.45, 18, 20.15.

WRZESZCZ „Znicz”, „Ty­
siączne oko”, fr„ od 16 1., g. 
16, 18, 20, „Bajka”, „Białe pust 
kowie”, USA. od 9 1., godz. 10; 
„Komisarz”, wł., od 16 1., godz, 
12.30, 15, 17.30, 20. „Tramwa­
jarz”, „Dwie noce jednego 
dnia”, jug., od 16 1., g. 18, 20; 
„Dziecięce marzenia”, radź., 
od 7 1.. g. 16.

NOWY PORT — „1 Maja”,
„Cleo od 5 do 7”. fr„ od 16 1., 
g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”. „Beata”, 
poi. od 16 1.. g. 16, 18, 20.

SOPOT „Bałtyk”. „Wspom­
nienia z wakacji", radź., od 9 
lat, g. 15.30; „Zarezerwowane 
dla śmierci”, NRD, od 16 1.,
g. 17.30, 19.45. „Polonia” „Gej­
sza”, USA. od 16 1., g. 15.30, 
17.45, 20.

GDYNIA „Warszawa”, „Umar 
li milczą”. I seria, NRD, od 
16 1„ g. 10.30. 13. 15.30, 17.45, 20. 
„Goplana”. „Mafia nie przeba­
cza”, wł.. od 16 1„ g. 10, 12, 
14, 16, 18. 20, „Atlantic”, „Star 
cy na chmielu”, czes., od 161., 
g. 15.30, 17.45, 20. „Fala” „Byłem 
Montgomerym”, ang., od 12 1„ g. 
16; „Pamiętnik pani Hanki”, 
poi., od 16 lat, g. 18.15, 20.30. 
„Promień”, „W biały dzień”, 
szwajc. od 18 1., g. 16, 18, 20. 
„Marynarz”, „Bokser i śmierć” 
czes., od 14 1., g. 18, 20. „Mi­
moza”, , Siedmiu narzeczonych

dla siedmiu braci”, USA, od 
12 lat. g. 16, 18, 20. „Klubo­
we”, „Druga młodość cioci 
weg., od 16 L, godz. 18, 20.15. 
„Mewa”, niecz. „Jagienka” — 
„Śniegi w żałobie”, USA od 12 1., 
g, 18, 20, „Iskra”, „Ballada hu­
zarska”, radź., od 12 ł„ g. 18.

RUMIA „Aurora”, „Deszczo­
wa piosenka”. USA, od 16 lat. 
g. 18, 20.15,

PRUSZCZ „Krakus”, „Kryp­
tonim Prelludio 11”. NRD. od 
16 1.. K. 17.30. 19.30.

— Pan pełni także odpowie­
dzialną funkcję przewodniczą­
cego zarządu ZNP. Jak godzi 
Pan pracę zawodową ze spo­
łecznymi, czy zostaje choć tro­
chę czasu dla siebie, dla ro­
dziny?

Jakoś udaje mi się „po­
szerzyć” dzień bez szkody 
dla najbliższych. Starałem 
się zawsze znaleźć wolną 
chwilę dla dzieci, zwłasz­
cza, gdy byli w wieku 
przedszkolnym — moim 
zdaniem najważniejszym o- 
kresie dla dziecka. Dziś 
mam dobre rezultaty ta­
kiego wychowania. Syn 
Zbyszek dobrze spisuje się 
w PLO, a córka Ewa, u- 
czennica VIII kl. świetnie 
radzi sobie z nauką w li­
ceum i w średniej szkole 
muzycznej. Mogę teraz wię 
cej czasu poświęcić na pra­
cę społeczną i zawodową, 
bez której nie mógłbym 
żyć.

rozmawiała Jar.

nożą I dzielą
po angielsku...
TRZECI już rok szkolny 

istnieje w Gdyni liceum 
z językiem wykładowym an­
gielskim, trzy klasy więc — 
ósma, dziewiąta i dziesiąta 
— zdobywają już wiedzę w 
tym właśnie języku.

Program klas wydzielo­
nych w liceum przy ul. 
Dzierżyńskiego obejmuje w 
zasadzie wszystkie te same 
przedmioty co w innych 
szkołach, z większym tylko 
oczywiście naciskiem na nau 
kę jeżyka angielskiego. "W 
klasie ósmej nazewnictwo 
angielskie wprowadza się 
stopniowo do matematyki, 
geografii i fizyki, w klasie 
dziewiątej i do biolcgii, a 
w klasie dziesiątej — do che 
mii. W klasie jedenastej, 
która rozpocznie naukę w 
nowym roku szkolnym, dą­
żyć się już będzie do pro­
wadzenia wszystkich wykła 
dó .7 (prócz języka polskiego 
i historii) w ięzyku angiel­
skim, a ściślej mówiąc — 
„pół na pół”, młodzież musi 
bowiem w każdym przed-

N

Milion głów rocznie
uczesanych

w Gdańskiej Spółdzielni Fryzjerów
49 zakładów w Gdańsku, So-lnicy, jak Jan Bobrowski, Jan 

pocie i Pruszczu, zatrudniają- Szukłzta czy kandydat na rad- 
cycta 407 pracowników — oto I nego do DRN Wrzeszcz — Ry- 
dorobek 15-lecia Rzemieślniczej i szard Jakubowski. Wielu ludzi,

WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
na dzień 20 maja 1965 r. 

CZWARTEK 
AUDYCJE LOKALNE;

15.05 W gromadzie przed wy- 
i borami. 15.15 Muzyka. 18.00
Przegląd aktualności Wybrze­
ża. 18.30 „Sprawy do załatwię 
nia”. 18.35 10 min. o Filhar­
monii Bałtyckiej.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.05 Transmisja ze startu do 
XII etapu Wyścigu Pokoju w 
Krakowie. 13.10 Melodie rozryw 
kowe 13.25 Antykwariat z ku­
rantem „Waż w kalecie”, ga 
węda. 13.45 „W rytmie tańca i 
piosenki”. 14.30 Transmisja : 
trasy XII etapu Wyścigu Po 
koju, 14.45 „Błękitna sztafe­
ta”. 15.00 Transmisja z trasy 
XII etapu Wyścigu Pokoju.
15.30 Transmisja z trasy XII 
etapu Wyścigu Pokoju. 15.35 
„Śpiewamy piosenki i bawimy 
się przy muzyce”, 16.00 Trans­
misja z trasy XII etapu Wyś­
cigu Pokoju. 16.30 Transmisja 
z trasy XII etapu Wyścigu Po 
koju. 17.00 Transmisja z za­
kończenia XII etapu Wyścigu 
Pokoju w Opolu. 17.50 Melodie 
rozrywkowe. 18.50 Margines ha 
mapie Trzeciej Rzeszy” cz. II. 
19.05 Muzyka 1 aktualności.
19.30 Ekonomiczny problem 
miesiąca aud. pt. „Dobieracze 
i nabieracze”. 20.00 Koncert 
symfoniczny Ork. P. R, w 
Krakowie. 21.27 Kronika spor­
towa i oficjalne wyniki XII 
tapu Wyścigu Pokoju w Opo­
lu. 21.40 Giacomo Puccini 
„Toaaa”, opera.

Druk GZG zam. 1024 D-8 Oficjalne Wyścigu Pokoju.

na dzień 20 maja 1963 r.
CZWARTEK

16.45 Film z serii; „Poły na 
wakacjach”. 17.00 — Dziennik. 
17.05 Zakończenie XII etapu 
Wyścigu Pokoju na trasie Kra 
ków — Opole. 18.00 Wszechni­
ca TV. 18,25 „Koncert artystów 
meksykańskich”, film kr. prod, 
radź. 18.45 „Czwarta zmiana”. 
19.15 Na półkach księgarskich. 
19.30 Dziennik. 19.50 Dobranoc. 
20.00 „Na Wyżynie Lubelskiej”, 
film kr. prod. pol. 20.15 Teatr 
sensacji; „Kryptonim Edyta”, 
V odcinek z cyklu: „Stawka
większa niż życie”. 21.30 Dzień 
nik. 21 50 Rep. film. i wyniki

szkół, wyposażenia szkół, 
pomocy naukowych. Po­
trzeb jest dużo*,‘ lecz wie­
rzę, że przy pomocy spo­
łeczeństwa, a szczególnie 
komitetów rodzicielskich 
niejedno będzie można zro­
bić.

Widzę to na przykładzie 
swojej szkoły. Nasz komi­
tet jest bardzo aktywny, 
pomaga szkole, jest moto­
rem prac społecznych. Bar 
dzo pomaga nam nasz za­
kład opiekuńczy — Gdyń­
ska Stocznia Remontowa. 
Jej mamy do zawdzięcze­
nia, że wnętrze naszej szko 
ły wygląda tak ładnie, te­
raz stocznia również pomo­
że nam w budowie balu­
strady.

Spółdzielni Pracy Fryzjerów w 
Gdańsku.

W okresie tych 15 lat nie 
zawsze łatwej działalności 
spółdzielnia zdobyła sobie 
autorytet bardzo w tym wy 
padku wybrednej — zwła­
szcza damskiej — klienteli, 
wśród której znajdowały się 
między innymi piosenkarki 
krajowe i zagraniczne, uczę 
stniczące w sopockich festi­
walach! Było to możliwe 
dzięki stałej trosce spółdziel 
ni o szkolenie młodych kadr 
w ośrodku specjalistycznym 
CZSP w Krakowie, a także 
— poprzez podwyższanie 
kwalifikacji ludzi już pra- 
cuiących. Aktualnie przećięt 
ny wiek fryzjera męskiego 
osiąga 45 lat, damskiego 
22...

Gdańscy spółdzielcy nie ogra­
niczają swej działalności wyłącz 
nie do usług, aczkolwiek są 
między nimi tacy znani mistrzo 
wie, jak Jan Grajewski, Danu­
ta Kędzierska czy Zygmunt 
Wróg. Są wśród nich i społecz-

0mka
Ob. HENRYK BAGIŃSKI - 

GDANSK. Zasady wypłacania 
nagród z funduszu zakładowe­
go (tzw. 13 pensji) unormo­
wane są różnie w regulami­
nach różnych zakładów pracy. 
Znane są nam regulaminy, któ 
re pozbawiają pracownika na­
grody w przypadkach takich,

O „KAMYCZKI”
DO ZAPALNICZKI...

Bank PKO, konkretnie Od 
dział w Gdyni prowadzi ni. In. 
sprzedaż angielskich zapalni 
czek marki „Ronson”, w które 
zaopatrzył się już nie jeden 
klient, przysparzając sobie ni' 
mało kłopotu. Od paru miesię 
cy bowiem PKO nie posiaaa 
niezbędnych do tych zapalni­
czek naboi, produkowanych 
zresztą przez tę samą firmę 
„Ronson”.

Chwilowa niedyspozycja, tru 
dność, czy też przejęta od in­
nych gałęzi naszej dystrybucji 
choroba „części zamiennych

(ad)

9, 7 CZY 4?
Nasza czytelniczka z Gdyni 

spotkała się ostatnio z proble-

jak np. Maria Bartnicka, prze 
pracowała w spółdzielni okrągłe 
15 lat, przyczyniając się w ten 
sposób do rozwoju przedsięblor 
stwa, które w br. zamierza 
tworzyć 4 nowe zakłady na 
Przymorzu, we Wrzeszczu i w 
Oruni. Dużo uwagi poświęca 
także spółdzielnia unowocześnia 
niu swoich zakładów, z których 
70 proc. jest bardzo przyzwoicie 
wyposażonych.

Miarą udziału spółdzielni 
w świadczeniu usług jest o 
siągnięta w roku 1964 ich 
wartość rzędu 15,3 min zło­
tych. Licząc przeciętnie po 
15 zł od fryzury wynika, że 
rocznie przez zakłady spół­
dzielni przewija się ponad 
1 000 000 klientek i klien­
tów... W tym — coraz mniej 
szy procent niezadowolo­
nych mimo, że wymagania 
klienteli rosną, a moda 
wciąż dyktuje nowe wzory.

(n)

„Królewna Śnieżka“
w Gdyni

jak Pan Przedstawia. Przypu- merrli który nie daje jej spo- 
szczalme więc słusznie nie wy* koju. Chodzi o to, ile miano 
płacono Panu nagrody. Może 
Pan to jednak sprawdzić 
regulaminie, do którego wgląd
powinien udostępnić Tanu ła 
kład pracy.

Quiz i „Czerwone gitary“ 
w Domu Kultury w Orunii
Społeczny Komitet Przeciw- 

alkoholowy (oddział miejski) 
wspólnie z Komendą Ruchu 
Drogowego MO w Gdańsku or­
ganizuje w dniu 20 maja o 
godz. 18 w Domu Kultury w 
Oruni imprezą rozrywkowo- 
propagandową.

---- *-----

Zegarki do odebrania
W dniu 16. IV, 1965 r. i 4. V. 

1985 r. znaleziono zegarki dam 
skie we Wrzeszczu przy ulicy 
Grunwaldzkiej. , y

Po odbiór tych zegarków po­
szkodowani mogą się zgłosić W 
KD MO we Wrzeszczu (ulica

wicie ^powinno kosztować opa- 
w kowanie z folii, w jakich sprze 

daje się u nas gęsi eksporto­
we. W b, krótkim bowiem cza 
sie spotkała się z następują­
cymi cenami: Gdyńskie „De­
likatesy” pobierają 9 zł, 
sklep MHM (w pobliżu „Alo- 
zy”) nieco mniej bo 7 zł i 
„Super-Sam” przy ul. Staro 
wiejskiej tylko 4.

O wyjaśnienie nam a także 
naszej czytelniczce tego „nie­
porozumienia” prosimy Miej­
ski Wydział Handlu w Gdyni.

(ad)

Odczyt
o Antwerpii w XVI w.
Zarząd oddziału gdańskiego 

Polskiego Towarzystwa Popiera 
nia Współpracy Naukowej z 
Francją, wspólnie z Biblioteką 
Gdańską Polskiej Akademii 
Nauk oraz pracownią gdańską 
Zakładu Historii Pomorza In­
stytutu Historii PAN organi­
zują odczyt „Antwerpia w 
XVI wieku”, który wygłosi w 
języku francuskim Emil Coor- 
naert, profesor College de 
France w Paryżu w czwartek 
O godz. 18,30 w Bibliotece Gtlań-o _ 1 . , , , . , i — i» uiumnctc

Partyzantów, pokoj nr 19) w ,kiej Polskiej Akademii Nauk
godz. od 8—16. (Gdańsk, ul. Wałowa 15).

Powodzenie, jakim cieszy się 
widowisko „Królewna Śnież­
ka” wykonywane przez zespól 
dziecięcy Społecznego Ogniska 
Muzycznego w Gdyni skłoniło 
organizatorów do ponownego 
wystawienia tej baśni — w 
niedzielę 23 bm. o godz. 16 w 
sali Teatru Muzycznego w
Gdyni.

Bilety sprzedaje codziennie 
kasa teatralna oraz są do na-i' 
bycia w baraku przy ul. Wla-i) 
dysława IV w godz.inach od,) 
16 — 18. |>

Na niedzielną imprezę z oka )
zji zbliżającego się dnia )
„Dzień Dziecka” kierownictwo 
Ogniska zaprosiło grupę wy­
chowawców sopockiego Domu 
Dziecka. (sta)

Szekspir
w kinie dobrych filmów
H. Lcmaitre uważał Szeks­

pira za protoplastę filmu, 
twórcę kina wyobraźni. We­
dług niego tempo szekspirow­
skich dramatów „przypomina 
niezwykłym nasyceniem wy­
darzeniami akcji tempo filmo 
we”. Nic też dziwnego, że dzie 
ła mistrza Wiliama doczekały 
się wielu ekranizacji. Kino Do 
bryeh Filmów , Żak” organizu­
je w maju przegląd dzieł, o- 
partych na szekspirowskich 
pierwowzorach. Przegląd obej 
muje filmy „Hamlet” Lauren­
ce Oliviera i Grigorija Kozin 
cewa, „Otello” Orsona Wellesa 
i Sergiusza Jutkiewicza, „Ro­
meo i Julia” Renato Castella- 
niego, „Wieczór Trzech Króli 
J. Frida, „Makbet” George 
Schefera, „Ofelia” Claude Chn- 
brola, „Reszta Jest milcze­
niem” Helmuta KaUtnera i 
„Tron we krwi” Kurosawy.

W dniach 21—23 bm, odbędzie 
się seminarium poświęcone 
twórczości Szekspira z udzin 
łem wybitnych znawców lite 
ratury i filmów.
/ (ak)

----- # —

miocie znać i nazewnictwo 
polskie.

IEKTÓRZY rodzice, mi­
mo posyłania dzieci do 

tego liceum, obawiali się, że 
położenie Głównego nacisku 
na naukę języka angielskie­
go może spowodować słabe 
wyniki w nauce innych 
przedmiotów. Że tak nie 
jest, wykazał sprawdzian, 
p eprowadzony przez Kura 
torium w jednakowych kla­
sach kilkunastu szkół. Dzie­
wiąte i dziesiąte klasy „an­
gielskiego liceum” (wszyst­
kie klasy są tu podwójne) 
okazały się w matematyce 
najlepsze w trójmieście, a sa 
me dziewiąte uzyskały w 
geografii wynik dobry —• 
mimo silnej konkurencji.

Największą trudność spra­
wiało dotąd odpowiednie 
przygotowanie młodzieży do 
zdania ezgaminu wstępnego 
z języka angielskiego, gdyi 
prywatne lekcje są na o- 
gół dość kosztowne, a ro­
dzice rekrutują się z bari 
dzo różnych środowisk. Jed­
nakże i tu znalazło się wyji 
ście: Studium Języków Ob­
cych przv ZNP zorganizowa 
ło w Gdyni (3) i w Sopocie 
(1) kursy, na których lek­
torzy wyższych uczelni pro­
wadzili lekcje za minimalną 
opłatą (12 pełnych 60-minu- 
towych lekcji miesięcznie za 
90 złotych). W miarę możli­
wości — i potrzeb — kur­
sów takich organizować się 
będzie więcej.

W przyszłym roku szkołę 
opuszczą pierwsi maturzy­
ści. Jakie ma zamiary na 
przyszłość młodzież, kończą 
ca angielskie liceum? Na o- 
gół myśli o pracy w handlu 
zagranicznym, są i tacy, co 
wybierają się na studia fi­
lologiczne, niektórzy marzą 
o karierze dyplomatycznej... 
W każdym r’zie wszyscy 
wierzą w to, że gruntowna 
znajomość obcego języka u- 
łatwi im otrzymanie intere­
sującej pracy, pozwoli na 
wybór ciekawszego zawodu. 
Toteż uczą się pilnie i na 
ogół osiągają dobre wyniki 
w nauce.

Ä kiedy „w rozrachunku” 
będą już pełne cztery 

(podwójne) klasy, będzie tak 
zwany pełny ciąg, szkoła 
zacznie stanowić zupełnie 
zamkniętą jednostkę r^’cza 
nia. Może warto by medy 
pomyśleć o przyznaniu jej 
samodzielności, o przydzie­
leniu jakiegoś własnego lo­
cum? Do tego momentu jest 
jeszcze wprawdzie rok cza­
su, ale rok tak szybko mi­
ja... Lepiej zastanowić się 
już teraz nad taką ewentu­
alnością. (rt)
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Pan „Elbor” * Sopotu, ? 
względu na brak miejsca / 
.materiału nie skorzystamy.

£. W.

Nie wszystko. co w da \ 
nej chwili zaleci woda, 
pasuje do każdego typu 
urody, która jest dużym 
atutem, ale tylko wtedy, 
kiedy jest umiejętnie pie 
lęgnowana i podkreśla­
na. Znakomicie w tym 
pomaga wyrobienie so­
bie własnego stylu W 
sposobie ubierania.

Na zdjęciu: wśród róż­
nych wzorów tegorocz­
nych nie poślednie miej­
sce zajmują paski. Że 
jest to nie tylko modne, 
ale i bardzo eleganckie, 
świadczy model tego oto 
ślicznego kostiumiku.
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